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Konferencjo w sprawie magistrali wodnej
Górny Slqsk — Gdynia/Gdańsk

Za asum pt do zajęcia się zagadnieniem  że­
glugi śródlądow ej posłużył Izbie Przem ysło­
w o-H andlow ej w  G dyn i podzia ł p rac y  m iędzy 
Izbam i, w prow adzony z dniem  11 m aja  1937 r. 
przez Zw iązek Izb  Przem .-H andlow ych. Na 
m ocy te j decyzji Izbie P rzem ysłow o-H andlo­
w ej w  G dyni p rzy p a d ł w  udziale m iędzy in ­
nym i genera lny  re fe ra t w  zakresie żeglugi 
śródlądow ej.

P ragnąc  w y w iązać się z poruczonego m an­
datu . Izba  Przem ysłow o-H andlow a w G dyn i 
zw róciła sw oją uw agę przede w szystk im  na 
W isłę, k tó rą  sam a n a tu ra  p redestynu je  n a  głó­
w ną a rterię  dróg w odnych w Polsce.

Poniew aż jed n ak  sp raw a regu lacji W isły 
nie jest zagadnieniem  regionalnym , ty lko  p ro ­
blem em  o skali narodow ej. Izba  uznała , iż — 
przed  rozpoczęciem  p rac  nad  rozw iązaniem  te ­
go zagadn ien ia  -— będzie rzeczą celow ą, a n a ­
w et n iezbędną zapoznanie się z opinią co n a j­
m niej sfer, bezpośrednio w  regu lacji W isły za­
in teresow anych.

W  tym  celu Izba zw ołała w  dniu  9 bm . 
posiedzenie połączonych Komisyj izbow ych — 
K om unikacy jno-T urystycznej i M orskiej p rzy  
w spółudziale  przedstaw icieli w ładz, członków  
ciał ustaw odaw czych, p rzedstaw icieli sam o­
rządu  przem ysłow o - handlow ego, rolniczego, 
rzem ieślniczego, terytorialnego, o rgan izacy j go­
spodarczych, rzeczoznaw ców  i p rzedstaw icie­
li przedsięb iorstw  żeglugi śródlądow ej.

Za podstaw ę do dyskusji posłużyły  refe ­
ra ty , w ygłoszone przez p rzedstaw icieli Izby, 
na tem aty , obrazujące zagadnienie z p u n k tu

w idzenia jego znaczenia ogólno-gospodarczego 
z uw zględnieniem  obecnego stanu  kom unika­
cji śródlądow ej.

W iceprezes Izby  Inż. A. D ziedziul, p rze ­
w odniczący Kom isji K om unikacy jno-T urysty ­
cznej Izby , w  referacie  za ty tu łow anym  „Za­
gadnienia  kom unikacy jne  w  Polsce”, położył 
głów ny nacisk n a  w ykazan ie  obecnej dom inu­
jące j roli kolei w dziedzinie tran sp o rtu  oraz na 
w p ływ  po lity k i kolei państw ow ych  w zakresie 
ta ry f  przew ozow ych do portów  polskiego ob­
szaru  celnego n a  ogólny stan  kolejn ictw a 
w Polsce. Po skonstatow aniu  ciężkiego stanu  
naszych kolei państw ow ych, spow odow anego 
koniecznością stosow ania n iskich ta ry f  p rzy  
przew ozie m asow ych tow arów  do naszych 
po rtów  m orskich, W iceprezes Inż. A. D ziedziul 
stw ierdził, iż jedynym , jego zdaniem , w y j­
ściem z tego położenia b y łoby  odciążenie kolei 
od przew ozów  m ałow artościow ych tow arów  
m asow ych przez przerzucenie  tych  tow arów  
na tańszy  środek lokomocji, jak im  są drogi 
wodne. Postulatow i tem u zadośćuczynić może 
w p ierw szym  rzędzie regu lacja  W isły i po łą­
czenie je j z po rtam i polskiego obszaru  celnego.

D rug i z kolei re fe ra t, w iążący  się ściśle 
z poprzednim  na tem at „M agistrala w odna 
a ta ry fy  kolejowe, m otoryzacja  tran sp o rtu  
i budow a dróg“ w ygłosił refe ren t Izb y  p. }. 
Zdanowicz, k tó ry  podkreślił, że na  P. K. P. n a ­
łożono nadzw yczajne  zadan ia , w yn ika jące  
z konieczności zagw aran tow an ia  naszem u za­
głębiu w ęglow em u uruchom ienia  i z koniecz­
ności opanow ania  gospodarczego i techniczne­



go naszego W ybrzeża. Pow ołując się na  fak t, 
że podstaw ą obro tu  w  naszych  po rtach  są to­
w ary  masowe, eksportow ane drogą m orską, re ­
feren t z ilustrow ał zw iązek, jak i zachodzi m ię­
dzy  niskim i ta ry fam i kolejow ym i portow ym i 
i w ysokim i ta ry fam i w ew nętrznym i. Ponie­
w aż podw yższenie ta ry f  portow ych  jest n ie ­
możliwe, gdyż nasze tow ary  m asowe s trac iły ­
by  zdolność k o nku rency jną  n a  ry n k ach  za­
granicznych , refe ren t doszedł do konkluzji, że 
przew óz tow arów  m asow ych m usi być  p rze ­
rzu can y  na drogę tańszą  — w odną, zwłaszcza, 
że żegluga śródlądow a n ie jest wrogiem , ty lko  
jed y n y m  sojusznikiem  kolei.

D alsze w yw ody  refe ren ta  zm ierzały  do 
w ykazan ia , że m iędzy żeglugą śródlądow ą 
w ogóle, a p rzy  naszej s tru k tu rze  gospodarczej 
i geograficznej m agistra lą  w odną w  szczegól­
ności zachodzi ja k  najściśle jszy  związek. 
W  konkluzji refe ren t stw ierdził, że żegluga 
śródlądow a, u su w ająca  z dróg kołow ych p rze ­
wóz tow arów  m asow ych, stanie się jednym  
z czynników , sp rzy ja jący ch  rozw ojow i m oto­
ryzac ji tran sp o rtu  oraz budow y i konserw acji 
dróg kołow ych.

Trzeci re fe ra t p. t. „M agistrala  w odna 
a przyszłość G dyni i O kręgu  C entralnego — 
Sandom ierz" w ygłosił D y rek to r Izby  cłr J. K u­
likow ski. Po zobrazow aniu  n a  w stępie roli, ja ­
k ą  po rt gdyński odgryw a już  obecnie w życiu  
gospodarczym  Polski oraz funkcji, ja k ą  drogi 
w odne śródlądow e odgryw ają  w  innych  p o r­
tach  m orskich, p. dy rek to r K ulikow ski w ska­
zał na  b rak i, istn iejące pod  tym  w zględem  
w Polsce oraz n a  dodatnie konsekw encje, j a ­
kie może w yw rzeć na  s tru k tu rę  obrotu  tow a­
rowego ta k  w ew nątrz  k ra ju , ja k  i w  stosunku 
do w ym iany  hand low ej z zagranicą, należy te  
użeglow nienie polskich dróg w odnych. S p raw ­
ność kom unikacji w odnej śródlądow ej w y ­
w rzeć pow inna, zdaniem  d y rek to ra  K ulikow ­
skiego, rów nież pow ażny  w p ływ  na  rozw ój 
O kręgu  C entralnego—  Sandom ierz w  zakresie 
dostarczania  m u niezbędnych surow ców  oraz 
pow iązan ia  go z całym  k rajem , a z po rtam i 
G dyn ią  i G dańskiem  w szczególności. Po u w y ­
pu k len iu  znaczenia, jak ie  m ają  drogi w odne 
śródlądow e w  innych  k ra ja ch  Europy, d y rek ­
tor K ulikow ski w skaza ł na  rolę, ja k ą  drogi te 
mogą odegrać rów nież w  Polsce w  zakresie 
tra n z y tu  tow arów  obcych przez je j tery to rium  
i porty . W ykorzystan ie  w  ty m  celu polskich 
dróg w odnych podniosłoby konkurency jność  
po rtów  polskiego obszaru  celnego w stosunku 
do innych  portów  europejskich, k o rzy s ta ją ­
cych już  obecnie z połączeń drogą w odną ze 
sw ym  zapleczem . W  konk luzji p . d y rek to r K u ­
likow ski stw ierdził, że n ie  ty lko  z p u n k tu  w i­
dzenia  praw idłow ego rozw oju  p racy  naszej na  
w ybrzeżu  i w  G dyn i oraz z p u n k tu  w idzenia  
in teresów  gospodarczych całego k ra ju  i jego 
praw idłow ego rozw oju gospodarczego, lecz ró ­
w nież d la w ykorzystan ia  naszego położenia n a  
szlakach  hand lu  m iędzynarodow ego i d la ra ­

cjonalnej p racy  pow stającego O kręgu  C en tra l­
nego — Sandom ierz, niezw łoczne p rzy s tąp ie ­
nie do budow y m agistra li w odnej jest nieodzo­
w ną koniecznością.

C zw arty  re fe ra t w ygłosił p. Ju lian  Rum - 
mel, R adca Izby, Przew odniczący  Izbow ej 
Kom isji M orskiej, na  tem at „K anał G dyn ia— 
Bydgoszcz". P a n  R adca R um m el przede 
w szystk im  podkreślił n iezw ykle  n isk i udział 
dróg w odnych w  Polsce w  ogólnym  tran sp o r­
cie tow arów  innym i środkam i kom un ikacy j­
nym i. D a je  się to ze szczególną dobitnością 
uw idocznić przez porów nan ie  z innym i k ra ja ­
mi, k tó re  nie są pod w zględem  rozgałęzienia 
dróg w odnych w  bardz iej up rzyw ile jow anym  
położeniu, niż Polska. G dy  n. p. w  Niem czech 
przew ozy drogą w odną w ynoszą 31,6% ogól­
nych  przew ozów , w  Czechosłow acji 20%, we 
F ran c ji 19,6%, to  w  Polsce stosunek ten  w y ­
nosi zaledw ie 1 % . Z kolei p. R adca Rum m el 
podkreślił, że p rzy  now oczesnym  system ie 
budow y kanałów , możliwości pene trac ji w  
głąb k ra ju  sta tków  m orskich są coraz w ięk­
sze, dzięki czem u daje  się u n ikać  kosztów , 
zw iązanych  z p rze ładunk iem  tow arów . T ym  
się tłum aczy, że w  ostatn ich  czasach wzm ogła 
się tendenc ja  do coraz in tensyw niejszej roz­
budow y dróg w odnych czy to  przez odpo­
w iednie regulow anie rzek, czy też przez b u ­
dowę głębokich kanałów , ja k  to w idzim y n. p. 
w  Belgii, N iem czech i t. d.

Przechodząc do uzasadn ien ia  konieczno­
ści b udow y  k a n a łu  G dyn ia  — Bydgoszcz, p. 
R adca Rum m el podkreślił, że kom unikacja  
śródlądow a z G dyn ią  n a tra f ia  na  n ieprzezw y­
ciężoną przeszkodę n a tu ra ln ą  w  postaci od­
c inka  m orskiego, dzielącego ujście W isły od 
po rtu  gdyńskiego. Ponadto  refe ren t u w y p u ­
k lił znaczenie k an a łu  d la północnej części Po­
m orza, upośledzonej p o d  w zględem  m ożliw o­
ści rozw oju gospodarczego z pow odu b ra k u  
w arunków  n a tu ra ln y ch , o czym  najw ym ow ­
niej św iadczy  je j słabe zaludnienie. R adca 
Rum m el zakończył sw ój re fe ra t w skazaniem  
na konieczność przeprow adzen ia  szczegóło­
w ych studiów  n ad  trasą  przyszłego kanału , 
zaznaczając p rzy  tym , iż specjaliści już  orze­
kli, że z p u n k tu  w idzenia technicznego b u d o ­
w a k a n a łu  G dyn ia  — Bydgoszcz jest m oż­
liw a.

O sta tn i re fe ra t wygłosił R adca naszej 
Izby  inż. S. Z aw adzki na tem at „M agistrala 
w odna a sześcioletni p rogram  inw estycy jny". 
Po zobrazow aniu  stanu  obecnego naszych  
dróg w odnych oraz w aru n k ó w  żeglugi śród­
lądow ej i po przy toczen iu  danych  cyfrow ych, 
zaw arty ch  w sześcioletnim  p lan ie  budow y  
dróg w odnych, inż. Z aw adzki położył głów ny 
nacisk  na  konieczność w ysunięcia  sp raw y  
regu lacji W isły na  czoło zagadnień  wodno- 
kom unikacy jnych . Na poparcie tego tw ier­
dzenia inż. Zaw adzki p rzy toczy ł identyczne 
poglądy, w ypow iedziane przez b. M inister­
stw o R obót Pub licznych  w  r. 1931 oraz przez



tak  kom peten tne osobistości, ja k  prof. M. R y b ­
czyński i pirof, d r  M. M atakiew icz. W  zw iąz- 
zku z tym  inż. Z aw adzki podkreślił koniecz­
ność skoncentrow ania  całej energii i k a p ita ­
łów przede  w szystk im  n a  budow ie m agistra li 
Wodnej, gdyż w szelkie inne roboty, p ro w a­
dzone p rzy  regu lacji dróg w odnych poza tą  
m agistra lą  m ają  znaczenie d rugorzędne i po­
w odują  jedyn ie  rozpraszan ie  energii i środ ­
ków.

Po  re fe ra tach  w yw iąza ła  się obszerna 
dyskusja , w  k tó re j zab iera li głos m. in. pp . 
b. M inister O lszew ski, p rzedstaw iciel Polskiej 
K onw encji W ęglowej, inż. B. Przedpełsk i, p re ­
zes W arszaw skiej Izb y  Rolniczej, d r  inż. Ża­
czek, inż. W. K osydarski, inż. A. K onopka, 
przedstaw iciele  Izb  Przem ysłow o - H and lo ­
w ych: w arszaw skiej, katow ick iej, k rak o w ­
skiej i sosnow ieckiej i inni. Z aznaczyć należy, 
że w szyscy m ów cy w ypow iedzieli w y razy  
uznan ia  d la naszej Izb y  za podjęcie in ic ja ty ­
w y  w  k ie ru n k u  zak tua lizow an ia  p rac  nad  b u ­
dow ą m ag istra li w odnej G órny  Śląsk — G d y ­
n ia/G dańsk  i podkreślili w ielkie znaczenie 
jak ie  m ag istra la  ta  może m ieć d la  życia go­
spodarczego Polski. N iek tórzy  m ów cy w sk a­
zyw ali na  trudności, jak ie  rea lizac ja  p rac  m o­
że n a  sw ej drodze nap o tk ać  ta k  pod w zglę­
dem  znalezienia odpow iednich środków  ja k  
i pcd  w zględem  sk ierow ania  n a  drogę w odną 
n iek tó rych  tow arów . N iem niej jed n ak  zam y­
k a jąc  konferencję  p rzew odniczący  W icepre­
zes Izb y  d r Sm oleń stw ierdził zgodną opinię

zebranych , iż regu lac ja  W isły i budow a m a­
g istra li w odnej, łączącej G órny  Śląsk z n a ­
szym i po rtam i jest zagadnieniem , k tórego rea ­
lizac ja  pow inna być p o trak to w an a  jako  jedna  
z na jp iln ie jszych  potrzeb  gospodarczych. R ó­
w nocześnie ustalono, iż problem  budow y k a ­
na łu  G dyn ia  — Bydgoszcz może być  a k tu a ln y  
dopiero po rozw iązan iu  zagadn ien ia  regu lacji 
W isły. P oza  tym  przew odniczący  stw ierdził, 
iż p rzeb ieg  konferencji da je  podstaw ę do 
prześw iadczenia, że sam orząd gospodarczy — 
zainteresow ane Izb y  Przem ysłow o - H and lo ­
we i Izb y  Rolnicze — sam orząd tery to ria lny , 
tudzież L iga M orska i K olonialna odpow iedzą 
p rzychy ln ie  n a  zaproszenie do w zięcia u d z ia ­
łu  w  Komitecie, k tó ry  m a spow odow ać teore­
tyczne  opracow anie ty ch  części p ro jek tu  b u ­
dow y m agistra li w odnej, k tó re  dotychczas nie 
zostały  opracow ane, a  następn ie  za jąć  się m a 
przedstaw ieniem  tej sp raw y  czynnikom  decy­
dującym .

Z przebiegu  obrad  konferencji w  dn iu  
9 sierpn ia  złożył d y rek to r Izb y  dr J. K u li­
kow ski sp raw ozdan ie  na  posiedzeniu  R ady  
Portow ej p rzy  U rzędzie M orskim. W  zw iązku  
z tym  spraw ozdaniem  R ada  P ortow a stw ier­
dziła, że in ic ja ty w a  Izb y  naszej b y ła  poży ­
teczna i że zagadnienie  m agistra li w odnej 
G órny  Śląsk — p o rty  polskiego obszaru , jako  
w ażne, pow inno b y ć  n ad a l b adane  przez spe­
c ja lne  b iu ro  z siedzibą w  G dyni. R ada  P orto ­
w a  postanow iła rów nocześnie poprzeć ze swej 
s trony  p race  p rzy  organ izacji tego b iu ra .

WiADOMÔ
POWRÓT Z URLOPU PREZESA IZBY.

Prezes Izb y  Przem ysłow o - H andlow ej w 
G dyn i p. S tan isław  Tor pow rócił w  dn iu  12 
sierpn ia  rb. z u rlo p u  i ob ją ł u rzędow anie w 
Izbie.

ZAPRZYSIĘŻENIE NOWYCH RZECZO­
ZNAWCÓW IZBY.
D n ia  28 lipca  rb. u rzęd u jący  w iceprezes 

Izb y  d r W ładysław  Smoleń zaprzysiąg ł w  cha­
rak te rze  rzeczoznaw ców  izbow ych inż. W ło­
dzim ierza R ygla, jak o  rzeczoznaw cę dla sp raw  
budow lanych  i oszacow ań technicznych  i A le­
k sa n d ra  W ia tra k a  jak o  rzeczoznaw cę dla 
kaw y.

Podczas zaprzysiężenia  obecni b y li  R adco­
wie Izb y  p . F ranciszek  M arszał i K azim ierz 
M ucha oraz D y rek to r Izby  p. d r Józef K uli­
kowski.

OBWIESZCZENIE MINISTRA PRZEMYSŁU 
I HANDLU O ZMIANIE OPŁAT POR­
TOWYCH.
W  M onitorze Polskim  N r 177 ukazało  się 

obw ieszczenie M inistra  P rzem ysłu  i H and lu  
z dnia  27 Y II 37 r. o zm ianie op ła t portow ych, 
a m ianow icie:

W  ustęp ie  1 pozycji Y ta ry fy  opłat porto ­
w ych  w  brzm ien iu  obw ieszczenia M inistra 
P rzem ysłu  i H an d lu  z dn ia  17 lu tego 1937 r. 
(Monitor Polski N r 42, poz. 58) G ru p a  A o trzy ­
m uje  treść  n astępu jącą :
„G ru p a  A — węgiel kam ienny, b ry k ie ty , koks, 

za  każde  100 kg:
w  eksporcie . . . . . z ł  0,02 
w im p o rc ie ....................... zł 0,075“.

Pow yższa zm iana ta ry fy  w chodzi w  życie 
5 dn ia  po  ogłoszeniu.
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ZAMORSKIE OBROTY TOW AROW E PO R­
TU GDYŃSKIEGO W  MIES. LIPCU BR. 
ORAZ W  OKRESIE: STYCZEŃ — 
LIPIEC BR.
Z am orskie o b ro ty  tow arow e p o r tu  g d y ń ­

skiego w  m ies. lip cu  b r. o siągnęły  781.510,7 
ton w obec rek o rd o w y ch  813.009,6 ton  w  m. 
czerw cu  brr. oiraz 627.959,8 ton  w in. lipcu  
1936 roku .

M iesiąc sp raw ozdaw czy  p rzy n o si n iez n a ­
czny  3,8% -ow y sp ad ek  w porów nan iu  z re ­
k o rdow ym i w y n ik am i m iesiąca czerw ca br. 
(813.009,6 ton) oraz, pow ażny  24,4%-ow y 
w zrost w  stosunku  do m iesiąca lipca  1937 
(627.959,8 toin).

D otychczasow e w y n ik i obro tów  zam or­
skich p o rtu  (przyw óz i w yw óz łącznie) w 
ok resie  p ierw szych  s iedm iu  m iesięcy  (sty ­
czeń — lip iec  b r . — 5.124.387 ton  w y k a z u ją  
20,9%-ow y w zro-i w  p o ró w n an iu  z ana log i­
czni \ ni ok resem  czasu  ro k u  ub ieg łego  —
4.237,044,5 toin.

Na uzyskan ie  ty c h  ogó lnych  obro tów  za­
m orsk ich  w  okresie : styczeń  — lip iec  br. 
(5.124.387 tom) złożył się p rzyw óz  zam orski
— 1.016.812,2 to n  o raz  w yw óz zam orski —
4.107.574,8 ton.

Przy w ćz zam orski w  okresie  p ie rw szy ch  
siedm iu  m iesięcy  b r. (1.016.812,2 to.n) w y k a ­
z u je  pow ażny  54,3%-ow y w zrost w  p o ró w ­
nan iu  z p rzyw ozem  w  ty m  sam ym  okresie  
cziasu ro k u  ubieg łego  (658.832,9 ton). M iesiąc 
lipiec wnosi pew ne nieznaczne osłabienie 
tem pa w zro stu  przywoziu, w ynoszące  w  p ie r ­
w szym  półroczu rb. — 60,3 %, podczas gdy  
obecnie (styczeń — lipiec) ju ż  w spom niane 
54,3%. W yw óz zam orski w  okresie:: styczeń
— lip iec  b r. (4.107.574,8 toin) w y k a z u je  14,7 
p ro cen to w y  w zrost w  p o ró w n an iu  z. a n a lo ­
g icznym  okresem  czasu  ro k u  ub ieg łego  
(3.578.211,6 toin).

N a leża łoby  p o d k reślić  w zm ożenie się 
w yw ozu, W  p rzec iw ień stw ie  do im portu  za­
m orsk iego  ek sp o rt zam orsk i w zrasta  w  obec­
n e j ch w ili szy b c ie j, w y k a z u ją c  (styczeń. — 
lip iec b. r.) 14,7%, podczas gdy  w okre­
s ie : s tyczeń  — czerw iec  b r. 13,1%.

Im port zam orsk i w  m iesiącu  sp raw o­
zdaw czym  (135.841,3 ton) w y k a z u je  pow ażny  
23,6% -ow y spadek  w  p o ró w n an iu  z re k o rd o ­
w ym i 'w ynikam i im p o rtu  ziam. w  m iesiącu  
czerw cu  b r. (177.939,8 ton) oraz rów nie  po ­
w ażn y  a le  w zrost 24,1% -ow y w  stosunku  do 
m. lip ca  1936 r. (109.480,— ton).

S padek  im portu  zam. w  m, lipcu  rb. w 
'Dorównaniu z ub. m. czerw cem  spow odow a­
ły  przede w szystkim  pozycje: złomu żelaz­
nego — 53.029 t. (85.606 t.). ru d  różinych i w y- 
p a lk ó w  p iry to w y c h  — 18.658 i. (22.309 t.), n a ­
sion  o leistych  — 2.976 t. (5.279 t.), ry żu  su ­
row ego — 98 t. (7.684 t.), owoców  św ieżych —■ 
919 t. (2 173 t.), g a rb n ik ó w - -  1.092 t. (1.618 t.), 
fo sfo ry tów  — 3.234 t. (12.029 t.), w e łn y  —

497 t. (1.327 t.), b aw ełny  — 4.861 t. (5.578 t.), 
szm at — 1.003 t. (1.387 t.), kauczuk u — 358 i . 
(515 t.), p a p ie ru  i m a k u la tu ry  — 1.979 t. 
(2.066 t.), c e lu lo zy  — 971 i. (1.166 i ) ,  m eta li 
różnych  — 254 t. (427 t.), m ie d z i .— 849 t. 
(1.525 t.), k a w y  — 232 't. (312 t,), h e rb a ty  — 
87 t. (91 t.), korzeni — 52 t. (124 Ł), śledzi 
św ieżych  — 4 .t. (20 t.), a sfa ltu  — 10 t. (211 
1,), napo i a lkoho low ych  — 42 t, (161 t.S. p rz e ­
tw orów  chem icznych  — 151 t. (244 t.), fa rb  — 
55 t. (116 t.), skór — 1.986 t. (2.014 1), oiraiz 
w y ro b ó w  gum ow ych — 110 t. (309 t.)

Spośród pow yższych  p o z y c y j zw raca  
u w a gę p o w ażn y  sp a d ek  p rzy w o zu  szeregu 
surow ców  hutn iczych , jak  złom u żelaznego 
i ru d  żelaznych. P ow ażny  ok. 50% -ow y sp a­
d e k  w y k a z u je  p rzyw óz  nasion  o leistych , Do 
p rzy c z y n  w y b itn ie  sezonow ych n a leża ło b y  
zaliczyć spadek  p rzy w o zu  ry ż u  surow ego 
o raz  fosfory tów . Pozostałe; p o zy c je  w y k a ­
z u ją  no rm alne  w ah an ia  in  m inus w  g ra n i­
cach jed n eg o  m iesiąca.

Do p o zy cy j im portu , k tó re  w y k a z a ły  
-w m. sp raw ozdaw czym  w zrosi w  porówlna- 
n iu  z mb, mies. czerw cem  na leżą : k a k ao  — 
934 ł. (195 t.), ro śliny  i m ater. ro ślinne  — 
127 t. (23 t.), żyw ica  — 735 t. (680 t.), śledzie 
solone — 2.389 t. (395 1.), p i ry ty  — 11.107 1. 
(brak), tłuszcze i o le je  roślinne  — 356 t. 
(321 t.), tłuszcze zw ierzęce su row e  — 1.079 t. 
(697 t.), ty to ń  — 300 t. (246 t,), siarka, — 506 i. 
(72 t.), żużle T hom asa — 1:1.950 t. (2.800 t.), 
żelazo su row e — 736 t. (621 t.), m aszyny, 
a p a ra ty  i części — 512 t. (447 t.), o raz  samo­
chody , m otocykle i części — 734 t. (487 t.)

Szczegółowo ilu s tru je  p rzyw óz zam orski 
w  in. lipcu rb. w  p o ró w n an iu  z ty m  sam ym  
m iesiącem  roku  ubiegłego poniższe zesta­
w ien ie :

Import (tony)
L ipiec L ipiec
1936 1937

N asiona różne 552 14
nasiona  o le is te 740 2,976
ry ż  su row y 10.360 98
owoce św ieże 1.496 919
owoce suszone 397 109
k o n se rw y  owocowe 6 1
o rzech y  i m igda ły 8 44
k a w a 244 232
h e rb a ta 55 87
k ak ao 192 934
korzen ie 73 52
ro ślin y  i m ater. roślinne 37 127
żyw ica 372 735
śledzie św ieże 425 4
śledzie solone 2.049 2.389
ru d y  różne i w yp. p iry t. 9.575 18.638
p iry ty — 11.107
o.leie 199 116
sm oła i sm ary 6 38
asfalt 612 10
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tłuszcze i o le je  roślinne 392 356
tłuszcze zw ierzęce  sur. 1.140 1.079
tra n 90 245
n ap o je  a lk  oboli, i iinne 57 42
ty to ń 111 500
sia rk a 110 506
p rze tw o ry  chem iczne 223 151
fa rb y 57 55
garb n ik i 1.203 1.092
foisfoiryty 10.798 3.234
żużle T hom asa 7.136 11.950
sk ó ry 2.923 1.986
w ełna 1.190 497
odpadk i w e łn y 155 45
p rzęd za  w e łn ian a 39 34
b aw ełn a 6.604 4.861
o dpadk i b aw e łn y 120 193
p rzęd za  b aw e łn ian a 146 169
len, konopie,

sizal i in. w łókna  rośl. 78 22
ju ta 1.014 837
szm aty 1.227 1.003
kau czu k 351 358
w y ro b y  gum ow e 77 110
p a p ie r  i m a k u la tu ra 1.366 1.979
papa , te k tu ra — 40
celu loza 347 971
żelalzio su row e 795 736
m eta le  różne 39 254
złom  że lazn y 33.813 53.029
m iedź 851 849
cyna 359 79
cy n k 43 1
w yr. żelazne i m eta low e 217 256
m aszyny , a p a ra ty  i części 775 512
części w agonów  i lokom . 189 224
sam ochody, m otocyk le

i części 79 734
różne 7.968 8.422

R azem  109.480 135.841

W zrost p rzyw ozu  zam. w mies. lipcu br. w 
po rów nan i u iz; tym  sam ym  m iesiącem  ro k  a 
ub ieg łego  spow odow ały  prizede w szysikim  
p o zy c je : złom u żelaznego — 53.029 t. (33.813 
(.). ru d  różnych  i w ypiałków  p iry t ow ych —
18.638 t. (9.575 ,t.), p iry tó w  — 11.107 I.
(brak), nlaisioini o leistych  — 2.976 t. (740 t.). 
śledzi so lonych  —: 2.389 i . (2.049 t.) , żużli 
T hom asa — 11.950 t. (7.136 t.), celu lozy  — 
971 t. (347 t.) oraz sam ochodów, m otocykli 
i ich  części — 734 i. (79 t.)

S pad ły  'natom iast w  m. lip cu  b r. w  s to ­
sunku  do tegoż m iesiąca 1936 ro k u  pozyc je : 
ryżu  surow ego' — 98 t. (10.360 t.j, owOiców 
św ieżych  — 919 t. (1.496 t.), owoców  su ro ­
w ych  — 109 t. (397 1.), a s fa ltu  — 10 t. (612 t.), 
fo sfo ry tów  — 3.234 t. (10.798 t.), skó r — 1.986 
■t. (2.923 f.), w e łn y  — 497 t. (1.190 t.), o d p a d ­
ków  w ełny  — 45 t. (155 t.), baw ełny  — 4.861 
t. (6.604 t.), ju ty  — 837 t. (1.014 t.), szm at —
1.003 t. (1.227 t.), oriaiz m aszyn, apalrafów 
i części — 512 t. (775 t.)

W  ok resie  p ie rw szy ch  s iedm iu  m iesięcy 
(styczeń — lipiec) rb. w zrost im p o rtu  zam or­
skiego spow odow ały  w  p rzew ażn e j m ierze  
p o zy c je  (w naw iasach d an e  liczbow e za ten  
sam  okres Czasu 1936 ro k u ) : złom u żełalzne- 
goi — 404.135 t. (190.273 t.), ru d  różnych  i w y- 
pałków  p iry tow ych  — 102.552 t. (45.061 t.), 
m iedzi — 9.094 t. (6.849 t.), szm at — 10.927 t. 
(5.855 t.), ow oców  św ieżych  — 34.213 t. 
(27.182 i ) ,  p iry tó w  — 19.746 t. (11.716 t.), fos­
fo ry tó w  — 76.163 t. (69.322 t.), żużli T hom a­
sa; — 30.046 t. (23.236 t.), k a u c zu k u  — 4.153 t. 
(3.258 t.), p ap ie ru  — 12.718 t. (7.611 t.) o raz  
ce lu lozy  — 7.127 t. (3.299 t.)

D e c y d u jąc ą  roilę o d g ry w a ją  tu  n ad a l su­
row ce hu tn icze  (złom żelazny , ru d y , pirylty) 
o raz surow ce naw ozów  sztucznych  (fosfory­
ty  oraz żużle Thom asa).

W yw óz zam orski w  m iesiącu  sp raw oz­
daw czym  (645.669,4 ton) w y k a z u je  n ieznacz­
ny 1,6% -ow y w zrost w  p o ró w n a n iu  z w y w o ­
zem  ub. m. czerw ca rb. (635.069,8 ton) o raz 
p o w ażn y  24,5% -ow y w zrost w  s tosunku  do 
mieis. lipca  1936 ro k u  (518.479,8 toin).

N ieznaczny  ten  wiarusi w yw ozu spow o­
do w ały  p rze d e  w szystk im  pozycje  (w n a ­
w iasach  'dane liczbow e za m. czerw iec b r .) : 
w ęgla eksportow ego — 509.590 t. (470.868 i.), 
c u k ru  — 9.461 t. (2.458 t.), bekonów  — 1.903 
(t. ) 1.315 t.), jiaj — 3.179 t. (1.606 t.), m asła  —
1.444 t. (769 t.), cem entu  — 579 t. (267 t.), m e ­
lasy  — 4.570 it. (2 t.), m ączk i k o s tn e j — 638 t. 
(116 t.), b a w e łn y  i odpadków  — 449 t. (185 i ) ,  
b a li i slupów  — 6.169 t. (4.154 t.), w y robów  
z d rzew a — 719 t. (535 i.), m ebli g ię tych  — 
538 t,. (521 t.), p a p ie ru  — 618 t. (415 t.), m eta li 
różnych  — 352 t. (185 t.), cynku  — 973 t. 
(633 i.) o raz b lac h y  cy n k o w ej — 283 t. 
(208 t.)

Z g ru p y  w y tw o ró w  m in e ra ln y c h  je d y ­
n ie  w ęg ie l ek sp o rto w y  w y k a z u je  n ieznaczną 
nladw yżkę (ok. 39 ty s . ton). D obre  rez u lta ty  
d a je  nada l g ru p a  w y tw o ró w  hodow lanych, 
j a k  beko n y , j a j a  i m asło.

Zw raca rów nież  uw agę ok. 4 -k ro tny  
w /ro si eksportu, cuk ru  pom im o pew nych  
tendency j w głębi k ra ju  do zm niejszenia te- 
gO' ek spo rtu . — S padek  w y k a z a ły  pozycje  
następu jące  (w naw iasach  dane z ub. m. 
Czerwca b r . ) : s łó d  — 1.512 t. (2.482 t.), owoce 
św ieże — 47 t. (260 t.), szy n k i i inne  p ek lo ­
w an e  — 200 t. (225 t.), só l — b ra k  (692 t ) ,  
w ęg ie l b u n k ro w y  — 50.295 i. (63.952 i.), 
koks — 17.347 t. (29.175 t.), tłuszcze zw ie rzę ­
ce — 101 t. (943 t.), p rze tw o ry  m ięsne —
1.082 t. (1.368 t.), napoje  alkoholow e — 6 t. 
(10 t.), sp iry tu s  — b ra k  (5 i.), sa lm iak  — 70 t. 
(101 t.), k a rb id  — 14 t. (197 t.) , b ie l cynkow a
— 453 t. (732 t.), s a le tra  — 11 t. (17 t.), s ia r­
czan am onu  — b ra k  (594 i ) ,  sk ó ry  — 228 t. 
(265 t.), tk a n in y  — 703 t. (731 t.), d rzew o 
ta rte  — 15.215 1. (18.520 t.), d y k ty  i fo rn ie ry
— 1.502 t. (1.585 i.), p a p a  i te k tu ra  — 181 t.
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ZAM ORSKIE O BRO TY  TO W A R O W E  P O R ­
TU G D Y Ń SK IEG O  W  MIES. L IPC U  BR. 
ORAZ W  O K R ESIE: STYCZEŃ — 
L IPIE C  BR.
Zam orskie oibroty tow arow e p o r tu  g d y ń ­

sk iego  w 111 i cs. lip cu  b r. o siągnęły  781.510,7 
ton  w obec rek o rd o w y ch  813.009,6 ton  w  m. 
czerw cu  b r . o raz  627.959,8 ton  w  m. lipn i 
1936 roku .

M iesiąc sp raw ozda w czy p rzy n o si n iezna­
czny 3,8% -ow y sp ad ek  w p o ró w n an iu  z re ­
ko rdow ym i w y n ik am i m iesiąca czerw ca br. 
(813.009,6 ton) oraz, pow ażny  24,4%-ow y 
w zrost 'w s tosunku  do m iesiąca lip ca  1937 s. 
(627.959,8 toin).

D otychczasow e w y n ik i obro tów  zam or­
skich p o rtu  (przyw óz i w yw óz łącznie) w 
ok resie  p ie rw szy ch  ,siedm iu  m iesięcy  (sty­
czeń — lipiec b r. — 5.124.387 ton  w y k a z u ją  
20,9%-ow y w zrost w p o ró w n an iu  z an a lo g i­
cznym  o k resem  czasu  ro k u  ubieg łego  —
4.237.044.5 toin.

Na u z y sk an ie  ty c h  ogólnych  obrotów  za­
m orsk ich  w  okresie : styczeń  — .lipiec br. 
(5.124.387 toin) złożył się p rzyw óz zam orski
— 1.016.812,2 to n  oiraz w yw óz zam orski —
4.107.574,8 ton.

Prlzywóz 'zam orski w  okresie  p ie rw szy ch  
siedm iu  m iesięcy  b r . (1.016.812,2 toin) w y k a ­
z u je  pow ażny 54,3%-ow y w zrost w  p o ró w ­
n a n iu  z, p rzyw ozem  w  tym  sam ym  okresie  
czasu  ro k u  ubieg łego  (658.832,9 ton). M iesiąc 
lipiec wnosi pew ne nieznaczne osłabienie 
tem pa w zro stu  p rzyw ozu , w ynoszące w  p ie r ­
w szym  p ó łro czu  rb. — 60,3%, podczas gdy  
obecnie  (styczeń — lipiec) ju ż  w spom niane 
54,3%. Wywóiz zam orski w  o k res ie : styczeń
— lip iec  b r. (4.107.574,8 toin) w y k a z u je  14,7 
p ro cen to w y  w zrost w  p o ró w n an iu  iz a n a lo ­
g icznym  okresem  czasu ro k u  ub ieg łego  
(3.578.211,6 ton).

N ależałoby1 p o d k reś lić  w zm ożenie się 
w yw ozu. W  p rzec iw ień s tw ie  do im portu  za­
m orsk iego  ek sp o rt zam orsk i1 w zrasta  w  obec­
n e j ch w ili szy b c ie j, w y k a z u ją c  (styczeń — 
lipiec b. r.) 14,7 %, podczas gdy  w okre­
sie: s tyczeń  — czerw iec  b r. 13,1%.

Im port zam orski w  m iesiącu  spraw o­
zdaw czym  (135.841,3 ton) w y k a z u je  po w ażn y  
23.6%-ow y spadek  w  p o ró w n an iu  z re k o rd o ­
w ym i w y n ik am i im p o rtu  ziam. w  m iesiącu  
czerw cu  b r . (177.939,8 ton) oraz rów nie  po ­
w ażn y  a le  w zrost 24,1%-ow y w  stosunku  do 
m. lip ca  1936 r. (109.480,— ton).

S padek  im p o rtu  zam. w  m, lipcu  rb . w 
'D o r ó w n a n i u  z ulb. m. czerw cem  spow odow a­
ły  przede w szystk im  pozycje: złom u żelaz­
nego — 53.029 t. (85.606 t.), ru d  różnych  i w y- 
p a lk ó w  p iry to w y c h  — 18.658 i. (22.309 t.), n a ­
sion  o leistych  — 2-976 t. (5.279 t.), ryżu  su ­
row ego — 98 t. (7.684 1.), ow oców  św ieżych  ■—• 
919 t. (2 173 t.), g a rb n ik ó w  — 1.092 t. (1.618 U , 
fosfo ry tów  — 3.234 t. (12.029 t.), w e łn y  —

497 t. (1.327 t.), baw ełny  — 4.861 i. (5.578 t.), 
szm at — 1.003 t. (1.387 Ł), kauczuku  — 358 i . 
(515 t.), p a p ie ru  i m a k u la tu ry  — 1.979 t. 
(2.066 t.), celu lozy — 971 t. (1.166 t.), m eta li 
różnych  — 254 t. (427 t.), m iedzi — 849 t. 
(1.525 t.), k a w y  — 232 i. (312 t.). h e rb a ty  —. 
87 t. (91 t.), koirlzeni — 52 t. (124 t.), śledzi 
św ieżych  — 4 i. (20 t.), asfa ltu  — 10 t. (211 
i,), n apo i a lkoho low ych  — 42 t. (161 t.), p rz e ­
tw orów  chem icznych  — 151 t. (244 t.), fa rb  — 
55 t. (116 t.), skó r — 1.986 t. (2.014 t.), o raz  
w y ro b ó w  gumiowych — 110 t. (309 t.)

Spośród pow yższych  p o zy cy j zw raca  
uw agę pow ażny spadek  p rzy w o zu  szeregu  
surow ców  hu tn iczych , jak  złom u żelaznego 
i ru d  żelaznych. Pow ażny  ok. 50% -ow y sp a­
dek  w y k a z u je  p rzyw óz  nasion  o leistych . Do 
p rzy c z y n  w y b itn ie  sezonow ych należałoby  
zaliczyć spadek  p rzy w o zu  ry żu  surow ego 
o raz  fosfory tów . Pozostałe; p o zy c je  w y k a ­
z u ją  no rm alne  w iahania in  m inus w  g ra n i­
cach jed n eg o  m iesiąca.

D o po zy cy j im portu , k tó re  w y k a z a ły  
-w m. sp raw ozdaw czym  w zrost w  po rów na­
li i u z ub. m ieś. czerw cem  na leżą : kak ao  — 
934 t. (195 i.), ro śliny  i m uter, ro ślinne  — 
127 t. (23 i.), żyw ica  — 735 t. (680 t.), śledzie 
siołone — 2.389 t. (395 t.), p i ry ty  — 11.107 1. 
(brak), tłuszcze i o le je  ro ślinne  — 356 t. 
(321 i.), tłu szcze  zw ierzęce su row e — 1.079 t. 
(697 t.), ty to ń  — 300 t. (246 t.), siarka, — 506 t. 
(72 i.), żużle T hom asa — 11.950 t. (2.800 t.), 
żelazo su ro w e  — 736 t. (621 t.), m aszyny, 
a p a ra ty  i części — 512 t. (447 t.), o raz  samo­
chody, m otocyk le  i części — 734 t. (487 t.)

Szczegółowo ilu s tru je  p rzyw óz zam orski 
w  m. lipcu rb . w  p o ró w n an iu  z ty m  sam ym  
m iesiącem  ro k u  ubiegłego poniższe zesta­
w ien ie  :

Im p o rt (tony)
L ipiec L ip iec
1936 1937

Nasienna różne 552 14
nasio n a  o le iste 740 2.976
ry ż  su row y 10.360 98
owoce świeżei 1.496 919
owoce suszone 397 109
k o n se rw y  owocow e 6 1
orzechy  i m igda ły 8 44
k aw a 244 232
h e rb a ta 55 87
k ak ao 192 934
ko rzen ie 73 52
ro ślin y  i m ate r. roślinne 37 127
żyw ica 372 735
śledzie św ieże 425 4
śledzie  solone 2.049 2.389
ru d y  różne i w yp . p iry t. 9.575 18.638
p iry ty — 11.107
o le je 199 116
sm oła i sm a ry 6 38
asfalt 612 10
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tłusizidze i o le je  roślinne 392 356
tłuszcze zw ierzęce  sur. 1.140 1.079
tra n 90 245
n ap o je  alkoholi, i iimne 57 42
ty to ń 111 300
s ia rk a 110 506
p rz e tw o ry  chem iczne 225 151
fa rb y 57 55
g arb n ik i 1.203 1.092
fo sfo ry ty 10.798 3.234
żużle T hom asa 7.136 11.950
sk ó ry 2.923 1.986
w ełna 1.190 497
o d p ad k i w e łn y 155 45
p rzęd za  w e łn ian a 39 34
b aw ełna 6.604 4.861
o dpadk i b aw e łn y 120 193
p rzędza  b aw e łn ian a 146 169
len, konopie,

s izal i  iin. w łó k n a  rośl . 78 22
j u ta 1.014 837
szm aty 1.227 1.003
k auczuk 351 358
w y ro b y  gum owe 77 110
p a p ie r  i m a k u la tu ra 1.366 1.979
papa, te k tu ra — 40
celu loza 347 971
żelazo surow e 795 736
m eta le  różne 39 254
złom  ż e la z n y 33.8:13 53.029
m iedź 851 849
cyna 359 79
cy n k 43 1
w yr. żelazne i m eta low e 217 256
m aszyny, a p a ra ty  i części 775 512
części w agonów  i lokom . 189 224
sam ochody, m otocyk le

i części 79 734
różne 7.968 8.422

R azem  109.480 135.841

W zrost p rzyw ozu  zam. w  mies. lipcu  br. w 
p o ró w n an iu  iz; tym  sam ym  m iesiącem  ro k u  
ubieg łego  spow odow ały  p rze d e  wszystkim , 
p o zy c je : złom u żelaznego — 53.029 t. (33.813 
t.), rud  różnych  i w y p a łk ó w  p iry to w y c h  —
18.638 t. (9.575 Ł), p iry tó w  — 11.107 t.
(brak), nasion o le is ty ch  — 2.976 t. (740 i.), 
śledizi solony cli — 2.389 i. (2.049 !.). żużli 
T hom asa — 11.950 t. (7.136 t.), ce lu lozy  — 
971 t. (347 t.) oraz sam ochodów, m otocykli 
i ich  części — 734 t. (79 t.)

S p ad ły  n a to m ia s t w  m. lip cu  b r. w  s to ­
sunku  do leigoż m iesiąca  1936 ro k u  p o zy c je : 
ry żu  su row ego  — 98 t. (10.360 t.), owloiców 
św ieżych  — 919 t. (1.496 t.), owoców  su ro ­
w ych  — 109 t. (397 t.), a s fa ltu  — 10 t. (612 t.J, 
fo sfo ry tów  — 3.234 t. (10.798 t.), sk ó r  — 1.986 
t. (2.923 it.), w e łn y  — 497 t. (1.190 t.), o d p a d ­
ków  w ełny  — 45 t. (155 t.), baw ełny  — 4.861 
t. (6.604 t.), ju ty  — 837 l. (1.014 i.), szm at —
1.003 t. (1.227 t.), oriaiz m aszyn, apalrattów 
i części — 512 t. (775 t.)

W  o k res ie  p ierw szych  siedm iu  m iesięcy 
(styczeń — lipiec) rb. wzrost im portu  zam or­
skiego spow odow ały  w  p rzew ażn e j mierze: 
p o zy c je  (w naw iasach  dane  liczbow e za ten  
sam  okres czasu 1936 ro k u ) : złom u żelazne­
go — 404.135 t. (190.273 t.), ru d  różnych  i w y ­
pałków  p iry tow ych  — 102.552 t. (45.061 t.), 
m iedzi — 9.094 t. (6.849 t.), s z m a t— 10.927 t. 
(5.855 it.), ow oców  św ieżych  — 34.213 t. 
(27.182 t ) ,  p iry tó w  — 19.746 t. (11.716 t.), fos­
fo ry tó w  — 76.163 t. (69.322 1.), żużli T hom a­
sa  — 30.046 t. (23.1236 l.t. k au czu k u  — 4.153 t. 
(3,258 i.), p a p ie ru  — 12.718 i, (7.611 t.) o raz  
celulozy — 7.127 t. (3.299 t.)

D e c y d u jąc ą  ro lę o d g ry w a ją  iu  n ad a l su ­
row ce hu tn icze  (złom żelazny, rudy , piryity) 
o raz surow ce naw ozów  sztucznych  (fosfory­
ty  oraz żużle Thom asa).

W y w ó z  zam orsk i w  m iesiącu  sp raw oz­
daw czym  (645.669,4 ton) w y k a z u je  n ieznacz­
n y  1,6%-ow y w zrost w  p o ró w n an iu  z w y w o ­
zem  uh. m. czerw ca rb. (635.069,8 ton) o raz 
pow ażny 24,5%-ow y w zrosi w  stosunku do 
m ies. lip ca  1936 roku  (518.479,8 ton).

N ieznaczny  ten  w zrost w yw ozu spow o­
d ow ały  p rze d e  w szystk im  p o zy c je  (w n a ­
w iasach  dane  liczbow e za m. czerw iec b r .) : 
w ęgla eksportow ego — 509.590 t. (470.868 t.), 
c uk ru  — 9.461 1. (2.458 t.), bekonów  - -  1.903
i. ) 1.315 1.), jtaj — 3.179 i. (1.606 t.), m asła  —
1.444 t. (769 t.), cem en tu  — 579 t. (267 t.), m e ­
lasy  — 4.570 it. (2 i.), m ączki k o s tn e j — 638 t. 
(116 t.), baw ełny  i odpadków  — 449 t. (185 t.), 
b a li i s łupów  — 6.169 t. (4.154 t.), w y robów  
z d rze w a  — 719 t. (535 t.), m eb li g ię ty ch  — 
538 t. (521 t.), p a p ie ru  — 618 t. (415 t.), m etali 
różnych  — 332 t. (185 t.), cyn k u  — 973 t. 
(633 i.) o raz b lac h y  cy nkow ej — 283 t. 
(208 t.)

Z g ru p y  wytwtoirów m in e ra ln y c h  je d y ­
n ie  węgiel ek sportow y  w y k a z u je  n ieznaczną 
nadw yżkę  (ok. 39 tys. tom). D obre  rez u lta ty  
d a je  n a d a l g ru p a  w y tw o ró w  hodow lanych , 
j a k  b ek o n y , j a j a  i m asło.

Z w raca  rów nież uw agę ok. 4-krolm y 
w zrost ek sp o rtu  cukru  pom im o pew nych  
tendeńcy j w  głębi k ra ju  do zm niejszenia te- 
gO: eksportu . — Sipadek w y k a z a ły  po zy c je  
n astęp u jące  (w naw iasach  dane z ub. m. 
czerw ca b r .) : słód — 1.512 t. (2.482 t.), owoce 
św ieże — 47 t. (260 i.), szy n k i i inne p e k lo ­
w ane — 200 t, (225 t.), sól — b ra k  (692 t.), 
w ęg ie l b u n k ro w y  — 50,295 t. (63.952 t.), 
koks — 17.347 t. (29.175 t.), tłuszcze z w ie rzę ­
ce — 101 t. (943 t.), p rze tw o ry  m ięsne —
1.082 t. (1.368 1.), napo je  alkoholow e — 6 t. 
(10 t.), spiry tus: — b ra k  (5 t.), sa lm iak  — 70 i. 
(101 t.), k a rb id  — 14 t. (197 t.), b ie l cynkow a
— 453 t. (732 t.), s a le tra  — 11 t. (17 t.), s ia r­
czan am onu — b ra k  (594 t.), skó ry  — 228 t. 
(265 i ) ,  tk a n in y  — 703 t. (731 t.), d rzew o 
ta r te  — 15.215 t. (18.520 t.), d y k ty  i fo rn iery
— 1.502 t. (1.585 t.), p ap a  i te k tu ra  — 181 t.
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(212 t.), ce lu lo za  — 397 1. (1.003 t.), żelazo 
■surowe —  533 1. (778 i.), żelazo hand low e —  
4.463 t. (12.004 t.), w y ro b y  żelazne i m eta lo ­
w e — 1.569 1. (1.964 t.), sz y n y  k o le jo w e  — 
b ra k  (4.019 t.) oraz r u ry  że liw ne  i żelazne — 
1.776 1. (3.678 t.)

Spośród pow yższych  p o zy cy j zw raca  
uw agę spadek  ek sp o rtu  w y tw orów  m in e ra l­
nych, j a k  koks i b u n k ie r . Z m niejszy ł się 
rów nież e k sp o rt p ro d u k tó w  chem icznych  
(siarczan  am onu, s a le tra , b ie l cynkow a, k a r ­
b id  itd.) W  ro k u  b ieżącym  ta k  dobrze zap o ­
w ia d a ją c y  się ek sp o rt d rzew a  ta rteg o  z a ła ­
m ał się. M iesiąc sp raw ozdaw czy  w nosi d a l­
sze zm n ie jszen ie  siię ek sp o rtu  ta rc ic y  w  p o r ­
cie gdyńskim . Z m niejszy ł się rów nież b a r ­
dzo p o w ażn ie  ek sp o rt p ro d u k tó w  hu tn iczych .

Szczegółowo ilu s tru je  w yw óz zam orski 
w  m. lip c u  rb. w  p o ró w n an iu  z ty m  sam ym  
m iesiącem  ro k u  ub ieg łego  poniższe z esta ­
w ien ie  :

L ip iec
1937

3
738

170
1.512

47
4

67
200

1.903
2

3.179
1.444

579

509.590
50.295
17.347

38
101

1.082
9.461

6
850

4.570

70 
14 
18

638 
453

11

228 
703

10

E k sp o rt (tony) 

S trączkow e

L ipiec
1936

m ąk a  ryżow a 600
m ąka 25
m ąka  p as tew n a 101
ryż 691
słód 2.265
ow oce św ieże 75
k o n se rw y  owocowe —
n asiona  i ro śliny 161
szynk i i  inne  p ek low ane  108
b ek o n y 1.806
d ró b  i p tac tw o  b ite 15
ja ja 2.412
m asło 1.522
cem ent 2.125
sól 117
w ęgie l ek sp o rto w y 403.350
w ęgiel b u n k ro w y 28.350
koks 12.500
o le je  i p a ra fin a 2
tłuszcze zw ierzęce 194
p rz e tw o ry  m ięsne 1.171
cu k ie r 5.054
n a p o je  alkoholow e 5
m ak u ch y 1.727
m elasa —
w y tło k i b u raczan e 155
soda 62
salom jak 53
k a rb id 213
fa rb y 20
m ączka kostna —
b ie l cyn k o w a 542
sól po tasow a 276
sa le tra ‘—
s ia rczan  -micnu ■—■
sk ó ry 90
tk a n in y 1.025

b aw ełn a  i  o d p ad k i 101 449
b ale  i s łupy 210 6.169
drzew o ta r te 29.297 15.215
w y ro b y  z, d rzew a 984 719
k le p k i 165 143
d y k ty  i fonn iery 1.539 1.502
mebile gięte 529 538
w y ro b y  k o szy k arsk ie 66 74
p a p ie r 662 618
p a p a  i te k tu ra 236 181
celuloza 795 397
żelazo surow e 102 533
żelazlo hand low e 4.378 4.463
m eta le  różne 135 332
w y r. żelazne i m eta low e 1.469 1.569
szy n y  k o le jo w e 3.119 —

r u ry  żeliw ne i żelazne 2.003 1.776
cynk 1.739 973
b lach a  cyn k o w a 363 283
różne 3.776 4.416

R azem 518.480 645.669

ja k  z pow yższego zestaw ien ia  w y n ik a  
w zrost wywoizu zam orskiego  w ni. sp raw oz­
daw czym  w porów naniu  z analog iczny  m 
m iesiącem  ro k u  ubieg łego  spow odow ały  
p rzed e  w szystk im  p o zy c je : w ęg ła  ek sp o rto ­
wego' — 509.590 t. (403.350 t.),, w ęg la  b u n k ro ­
wego — 50.295 t. (28.350 t.), k ek su  — 17.347 t. 
(12.500 t.), c u k ru  — .9.461 t. (5.054 t.), m elasy  
— 4.570 t. (brak), h a li i. s lupów  — 6.169 t. 
(210 i.)

Z w raca natom iast uw agę pow ażny  spa­
d e k  ek sp o rtu  ta rc ic y  — 15.215 i. (29.297 t.), 
s łodu  — 1.512 t. (2.265 t.), cem entu  — 579 1. 
(2.125 t.), szy n  k o le jo w y c h  — b ra k  (3.119 t.), 
r u r  że liw nych  i że laznych  — 1.776 f. (2.003 t.), 
c y n k u  — 973 t. (1.739 t.) oraz b lac h v  cyn k o ­
w e j — 283 i. (363 t.)

E kspo rt zam orski w  ok resie  p ierw szych  
s iedm iu  m iesięcy  (styczeń — lipiec) rb. w y ­
k a z u je  w zrost g łów nie dzięk i pozyc jom  (w 
naw iasie  diaine za ten  sam  okres czasu  ro k u  
ubiegłego) w y tw o ró w  m in e ra ln y ch : w ęgla
eksportow ego  — 3.126.543 t. (2.753.883 t.;, 
w ęg la  bunk row ego  — 330.451 t. (210.676 t.), 
o raz  k o k su  — 144.163 t. (119.668 t.). Poza 
g ru p ą  m in e ra ln ą  d o b re  re z u lta ty  d a je  n ada l 
g ru p a  w y tw o ró w  hu tn iczych , ja k :  żelazia
hand low ego  — 57.492 t. (45.115 t.), szyn k o le ­
jo w y ch  — 39.710 t. (3.246 t.), ru r  że liw nych  
i że laznych  — 19.435 t. (14.123 t.) o raz w y ro ­
bów  żelaznych  i m eta low ych  — 19.540 t.
(10.806 t.) Spośród p ro d u k tó w  ro ln iczych  
i hodow lanych u trz y m u ją  się n ad a l na w y ­
sokim  poziom ie: słód  — 17.712 t. (17.238 t.), 
szynk i i in n e  p ek lo w an e  — 3.697 t. (526 i.), 
o raz  m asło — 6.053 t. (3.052 i.) O m aw ia jąc  
ek sp o rt g ru p y  płodów  hodow lanych  n a le ż a ­
łoby  zw rócić  uw agę na stosunkow o pow aż­
n y  sp a d ek  e k sp o rtu  j a j  — 9.797 t. (14.255 t.) 
Z g ru p y  w y tw orów  chem icznych  (Wzrasta 
pow ażn ie  ek sp o rt: s ia rczanu  am onu —



32.536 t. (13.424 t.), bieli. cynkow ej — 4.065 t. 
(2.185 i.), so li p o taso w ej — 2.550 t. (726 t.) 
oraz fa rb  — 135 t. (57 i.) Ja k  ju ż  w spom nia­
no w y że j ro k  b ieżący  p rz y n o s i bardzo  po­
w ażne, gdyż ok. 50% -owe obniżenie się e k s ­
p o r tu  ta rc ic y  — 85.864 t. (152.880 t.) o raz  
Joali i s łupów  — 10.753 t. (18,070 t.)

R uch istatków w m iesiącu  sprawoizdaw- 
czym  w przeciw ieństw ie do obrotów  tow aro­
w ych  w y k a z u je  w zrost ilości oraz p o jem ­
ności sta tków . P rzyszło  bow iem  528 (509) 
s ta tk ó w  o po jem ności 533.422 n. r. t. (497.467 
n. r. t.), wyszło, zaś 537 (507) s ta tków  o po­
jem ności 535.046 m. r. t. (486.091 n. r. t.)

K ole jność  bander u k sz ta łto w ała  się n a ­
s tępu jąco : P o lsk a  — 1 m iejsce , S zw ecja  — 2, 
D an ia  — 3, N iem cy — 4, A nglia  — 5, F in ­
lan d ia  — 6, W łochy — 7, N orw egia — 8, 
F ra n c ja  — 9, S tan y  Z jedn. Am. P. — 10, G re ­
c ja  — 11, Ł otw a — 12, E ston ia  — 13, H o lan ­
d ia — 14, W. M. G dańsk  — 15, W ęg ry  — 16, 
oraz P an am a — 17. O gółem  rep rezen tow ane  
b y ły  b a n d e ry  17 (18) państw , p rz y  cizym 
b a n d e ra  p o lsk a  p rzesu n ę ła  się na n ad er 
rzadko  za jm ow ane przez siebie 1 m iejsce.

Ś redni to n aż  s ta tk u , zaw ija jąceg o  do 
G dyn i w  m. lip cu  rb. w yniósł 1.010,3 n. r. t. 
(977,3 n. t . t.) Ś redni po stó j s ta tków  w  p o r ­
cie w yniósł 50,8 goidzin. Ś rednia  ilość s ta l-

P o lska 59 89.335 63 90.352
W. M. G dańsk 6 1.161 6 1.440
Anglii a 23 44.987 24 43.275
D an ia 77 49.446 79 50.780
F sńm ia 23 15.731 23 13.765
F in la n d ia 31 35.339 32 34.536
F ra n c ja 5 30.586 5 30.586
G recja 7 18.521 7 18.191
H oland ia 22 7.205 21 7.554
Ł otw a 20 16.499 19 16.414
N iem cy 72 46.144 71 45.346
N orw egia 39 32,663 41 31.958
P anam a — — 1 437
S tany  Z jedn. A. P. 8 26.594 10 33.531
Szw ecja 123 86.272 123 85.928
W ęg ry 1 348 1 346
W łochy 1.2 34.593 U 30.607

R azem 528 533.422 537 535.046

R uch pasażerów  ma sk u te k  sezonu licz­
nych  w ycieczek  m orsk ich  w y k a z u je  pow aż­
ne ożyw ienie. P rz y je c h a ło  bow iem  3.018 
(1.151) p asażerów  w  tym : z A nglii — 154,
A rg e n ty n y  — 5, B elgii — 47, B razy lii — 1, 
D an ii — 210, Estonii — 10, F in lan d ii — 13, 
F ra n c ji  — 150, H o land ii — 14, N iem iec — 1,

ków, p rze b y w a ją cy c h  jednocześn ie  w  p o r ­
cie w ynosiła  48 (58).

R uch sta tków  w m iesiącu  lipcu  b r. ilu ­
s tru je  poniższe zestaw ien ie :

R uch sta tków
Przyszło W y szło

statków  NRT. statków  NRT.

N orw egii :— 9, S tanów  Z jedn. Am. P. — 
1.362, Szw ecji — 31, o raz z w ycieczek  m or­
sk ich  G. A. L. — 1.011. W yjecha ło  zaś 4.620 
(2.664) pasażerów , w tym : d o  A nglii — 937, 
A rg e n ty n y  — 7, Belgii — 6, D an ii — 107, 
E ston ii — 10, F in lan d ii — 2, F ra n c ji  — 932, 
H o land ii — 9, K anady  — 175, Ł o tw y  — 1, 
N iem iec — 3, N orw egii — 4, S tanów  Zjedn. 
Am. P. — 892, Szw ecji — 24, oraz na w y ­
cieczki m orskie G. A. L. — 1.511 osób.

DZIAŁALNOŚĆ K R ED Y TO W A  O D D ZIA ŁU  
G D Y Ń SKIEG O PA Ń STW O W EG O  BA N­
KU RO LN EG O .

D ow iadu jem y się z m iarodajnego źródła, 
że M inisterstw o R olnictw a i R eform  Rolnych 
upow ażniło  Państw ow y B ank R olny do udzie­
lan ia  pożyczek z k redy tów  inw estycy jnych  te ­
go M inisterstw a na urządzenia  techniczne 
zw iązane z nasiennictw em , a  więc m agazyny, 
suszarnie, m aszyny do czyszczenia nasion itp.

Pożyczki będą oprocentow ane w  w ysoko­
ści 2% rocznie, a ponadto  jednorazow o p rzy  
rea lizac ji pobierane będzie 14% na  rzecz Pod­
kom isji Inw estycy jnej M. R. i R. R.

S p la ta  pożyczek będzie się odbyw ała  w 
rocznych ra tach  am ortyzacy jnych .

Jako najd łuższy  okres um orzenia usta lo ­
no: 40 la t  — p rzy  pożyczkach na  budow ę trw a ­
łych  b u d y n k ó w  i 20 la t  — p rz y  pożyczkach 
n a  u rządzen ia  w ew nętrzne i m aszyny.

W zasadzie obow iązuje h ipoteczne zabez­
pieczenie pożyczek.

F inansow anie  p roducentów  nasion, zam ie­
szkałych  na  terenie G dyni i pow iatów : m or­
skiego, kartusk iego  i kościerskiego, należy do 
kom petencji O ddzia łu  Państw ow ego B anku 
Rolnego w  G dyni i  tam  też należy kierow ać 
zgłoszenia o k red y t i zw racać się po  bliższe 
inform acje.

N iezależnie od wszczętej już  akcji f in an ­
sow ania spółdzielni roln iczo-handlow ych w za­
kresie  obro tu  ziem iopłodam i, P aństw ow y B ank 
Rolny, O ddział w G dyni, zam ierza uruchom ić 
na  ten  cel k re d y ty  rów nież i d la  m łynów  oraz 
przedsiębiorstw  hand low ych  p ry w a tn y ch , z a j­
m ujących  się eksportem  ziem iopłodów.

A nalogicznie, jak. p rzy  k red y tach  dla spół­
dzielni rolniczo-handlow ych, p rzew idu je  się 
trzy  form y k red y tó w  dla m łynów  i przedsię­
biorstw  h an d lo w y ch :

1. K redy t obrotow y w stępny, przeznaczo­
ny  na zapoczątkow anie skupu, zabezpieczony 
w ekslam i i hipotecznie.

2. K redy t lom bardow y pod zlom bardow a- 
ny  surow iec bądź  też p ro d u k t przem iału .

5. Zaliczki pod złożone na  inkaso doku ­
m enty  przew ozow e zasadniczo w granicach 
75% fak tu row ej w artości tow aru, p rzy  posia­
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dan iu  zaś odpow iedniego zabezpieczenia do­
datkow ego, w zględnie p rzy  dostaw ach  d la In- 
s ty tu c y j Państw ow ych  i w ojska, w  90% w a r­
tości fak tu row ej.

O procentow anie w spom nianych  k red y tó w  
m a być obliczane w edług norm alnych  staw ek, 
obow iązujących  w P aństw ow ym  B anku  Rol­
nym .

D o kom petencji O ddziału  B anku  w G dyni 
n a leży  k redy tow an ie  m łynów  i przedsię­
biorstw , zn a jdu jących  się w G dyni i pow ia­
tach: m orskim , k a rtu sk im  i kościerskim .

POWIĘKSZENIE TONAŻU ŻEGLUGI 
POLSKIEJ NA LINII LEWANTYN- 
SKIEJ.
S. A. Żegluga P o lska  w G d y n i n a b y ła  d la 

L in ii L ew antyńsik iej d ru g i sia tek , m ia n o w i­
cie m otorow iec „Lechistan'*, k tó ry  będzie 
k u rso w ał ma te j  lin ii razem  z s io strzanym  
s ta tk iem  „Lewaint“, zakup ionym  przez Że­
glugę P o lską  w  roku  ub ieg łym . O bydw a s ta t­

k i isą k o n s tru k c y jn ie  b liźn iacze, p o s ia d a ją  
ca  5070 to n  nośności k a żd y  i są  w yposażone 
w  m o to ry  o  sile 2000 KMi., k tó re  p o zw a la ją  
na  rozw in ięcie  szybkości 12— 1 2 A2 węzłów .

N abycie  m /s „Lelchistan" u g ru n tu je  stan  
posiadan ia  Żeglugi P o lsk ie j na  pow yższej l i ­
n ii i  p rzy c z y n i się do j e j  dalszego rozw oju .

ARBITRAŻ MIĘDZYNARODOWEJ IZBY 
HANDLOWEJ PRZY ZAŁATWIANIU 
SPORÓW, WYNIKŁYCH Z TRANSAK­
CYJ HANDLOWYCH, ZAWIERANYCH 
ZA GRANICĄ.
Z arząd  R ady  In te resan tów  Portu  na  po­

siedzeniu w  dniu 23 lipca  br. uchw alił zalecić 
firm om , zrzeszonym  w Radzie, korzystan ie  
z a p a ra tu  arbitrażow ego M iędzynarodow ej Iz ­
by  H andlow ej w w y p ad k u  sporów , w yn ik łych  
z um ów, zaw artych  z kon trahen tam i zag ran i­
cznym i. D ośw iadczenie, zdobyte w  tym  za­
kresie w skazu je  bow iem  na  celowość posługi­
w an ia  się tą  insty tucją .

ifl̂ WiADOMOSCL̂ k
W > g ^ M O R S K i Ł 5 ( l ' .

DOBRE PERSPEKTYWY DLA ŚWIATOWEJ 
FLOTY HANDLOWEJ.
W  h an d lu  św iatow ym  zaznacza się coraz 

w iększe ożywienie. W skaźnik  Ligi N arodów  
(w r. 1929 — 100), w ynoszący d la  roku  zeszłe­
go — 85,9, podniósł się w  p ierw szym  k w arta le  
1937 r. do cy fry  92,6 (od r. 1935 w zrósł o 12%). 
Ten sam  w niosek w ysunąć  m ożna ze s ta ty s ty ­
ki transportu  tow arów  w trzech  w ielkich p o r­
tach  północno-europejskich; H am burgu , R ot­
terdam ie i A ntw erp ii (w r. 1935 — 71 m ilionów  
toń, w r. 1936 — 80 m ilionów  ton), oraz z ewo­
lucji w skaźn ika  frach tów  m orskich „Eoono- 
m ist‘a “ (r. 1913— 100, r. 1936—77,8, r. 1937 — 
134,9). A rm atorzy  eskon tu ją  już te dobre w i­
doki na przyszłość i zam ów ienia w  b ry ty j­
skich stoczniach okrętow ych zb liżają  się do po­
ziomu z r. 1929.

O KONTROLĘ RYNKÓW FRACHTÓW 
TRAMPOWYCH.
Pod koniec lipca  oświadczono urzędow o 

ze sfer rządow ych  b ry ty jsk ich , że subw encje 
d la  arm ato rów  tram pow ych, będące do dyspo­
zycji na  r. 1937 w sumie 2 m ilionów  £, nie zo­
staną  w ypłacone, poniew aż poziom  staw ek 
frach tow ych  p rzek racza  znacznie m inim um  
przew idziane w  ustaw ie  o subw encjach  (fra­

ch ty  przeciętne za r. 1929). W  zw iązku  z tym  
ośw iadczeniem  urzędow ym  pow stała  koniecz­
ność zbadan ia  sp raw y  dalszej kontroli f ra c h ­
tów  tram pow ych. A czkolw iek w chw ili obec­
nej nie m a powodu do w ykonyw an ia  choćby 
najlżejszej kon tro li na  tram pow ych  ry n k ach  
frach tow ych , gdyż będący  do dyspozycji tonaż 
nie jest w  stanie pokryć  naw et w  p rzyb liżen iu  
istniejącego popy tu , zain teresow ane koła w  
A nglii z a jm u ją  się bardzo  żyw o tą  spraw ą, 
k tó ra  będzie m iała  duże znaczenie w  p rzysz­
łości, z chw ilą gdy  n astąp i zm niejszenie się po­
p y tu  na tonaż. Uchw alono zatem  niedaw no 
na  zeb ran iu  b ry ty jsk ich  arm atorów  tram po­
w ych u trzym an ie  istn iejącej organ izacji kon­
tro li tram pow ych  ry n k ó w  frach tow ych  i pozo­
staw ienie w  m ocy schem atu kontrolnego także 
po 31 g rudn ia  rb. Ta uchw ała  tym czasow a, 
m ająca  obow iązyw ać b ry ty jsk ą  żeglugę tra m ­
pow ą na razie do końca 1939 r., w ym aga jed ­
nakże  jeszcze zatw ierdzen ia  przez 90% ogółu 
arm atorów  b ry ty jsk ich  p racu jący ch  w tra m ­
pow ej żegludze angielskiej.

ZMNIEJSZENIE LICZBY MARYNARZY 
W WIELKIEJ BRYTANII.
Spis m ary n a rzy  p rzeprow adzony  dn ia  

15 czerw ca 1936 r. w  W. B ry tan ii w ykazu je  ich 
liczbę 149.041 osób, wobec 152.792 rok p rzed -
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tein i 169.211 dnia 26 k w ie tn ia  1931 r. M aryna­
rze ci stanow ili załogi 3.818 sta tków  pojem no­
ści 7.834 tys. ton  n. (3.841 sta tków  — 7.963 tys. 
ton n. rok  przed tem  i 4.069 sta tków  — 8.325 
tys. ton n . w  1931 r.) W  tychże la tach  liczba 
oficerów , obyw ateli b ry ty jsk ich  w ynosiła 
25.773 (27.241 i 25.753), obyw ateli obcych — 
198 (247 i 148); m ary n a rzy  i personelu — oby ­
w ateli b ry ty jsk ich  76.114 81.641 i 77.570), oby­
w ateli obcych 5.196 (10.957 i 6.197); H indusów  
— 41.760 (49.125 i 43.125).

STRATY W TONAŻU ŚWIATOWYM 
W I KWARTALE BR.
O gólna sum a s tra t św iatow ego tonażu  w I 

k w arta le  1937 r. w ynosi 122 s ta tk i pojem ności 
117.697 ton b ru tto  i jest znacznie w yższa niż 
s tra ty  w  tak im  sam ym  okresie r. ub. (109 jed­
nostek 84.728 ton). Ze straconego w om aw ia­
nym  czasokresie tonażu, na  parow ce p rz y p a ­
da 81 jedn., a 12 n a  m otorowce.

WŁOSKI PROGRAM ROZBUDOWY 
FLOTY HANDLOWEJ.
M inister kom unikacji przedłożył p a rla ­

m entow i program  rozbudow y w łoskiej flo ty  
hand low ej w  ciągu la t najb liższych , kosztem  
jednego m ilia rda  lirów . Program  obejm uje 
przede w szystkim  przebudow ę istn iejących  je ­
dnostek (nowe silniki, zm iana długości i k sz ta ł­
tu  k ad łu b a ), o raz rozległy p rogram  pow ięk­
szenia flo ty  now ym i jed n o stk am i: m ają  to być 
s ta tk i pasażersk ie i pasażersko - tow arow e: 
44 s ta tk i o  ogólnym  tonażu  235.000 ton.

G łów nym i tow arzystw am i, k tó re  o trzy ­
m ają  now y tonaż będą  „ Ita lia"  i „Lloyd Trie- 
stino". Nowe sta tk i p rzede  w szystkim  służyć 
będą do lin iow ych połączeń z A m eryką Pół­
nocną i D alek im  W schodem.

REKORDOWE CENY NOWEGO TONAŻU.
W  Anglii no tu je  się już  żądanie stoczni za 

zam aw iany  tonaż okrętów  o nośności od 7.500 
do 9.000 t. DW . — po  13 £ za tonę. W obec ten ­
dencji zw yżkow ej d la m ateria łów  i p lac  w  b u ­
dow nictw ie okrętow ym  rekord  ten  p raw d o p o ­
dobnie jeszcze będzie przekroczony.

P rz y  poprzedn ich  „boom -ach" ceny a n a ­
logicznie się w ahały : osta tn i p rzedw ojenny  
boom w  r. 1900 dał dla 7.500-tonowca 60.750 £, 
k tó ra  to cena stopniowo spad ła  do  36.250 £ za 
tak i sta tek  w  r. 1909. Z nany boom  z' końcem  
w ojny  św iatow ej b y ł tak  w y ją tkow y , że nie 
może być u ż y ty  do porów nania. Przeciętnie, 
po uspokojeniu  się, w  okresie pow ojennym  to ­
na  D W  kosztow ała 8 £. T aka  średnia, trzeba 
zaznaczyć, k ry je  w  sobie pow ażny spadek, i to 
rap tow nym  stopniem , w  stosunku do złota, 
w  okresie obniżenia k u rsu  fun ta . N ajniższy 
koszt budow y s ta tk u  na  stoczniach angielskich 
b y ł w  czerw cu 1932 roku, k iedy  cena s tan d a r­
towego 8.000-tonowca tow arow ego b y ła  4 £ 5 s. 
4 d. za tonę DW .

JEDNOLITA ORGANIZACJA FLOTY ŁO­
TEWSKIEJ I JEJ CELE.
W  R ydze ukonsty tuow ało  się tow arzystw o 

żeglugi „A prienitas kugniecibas akc iju  sabie- 
d ribas"  („Połączeni A rm atorzy  S. A .“), do k tó ­
rego fak tyczn ie  w eszły w szystk ie s ta tk i łotew ­
skie, to znaczy p ry w a tn e  z jednej strony, a z 
drugiej strony  s ta tk i „Yalts K ugu P a rv a ld e“ 
(„Żegluga Państw ow a").

Prezesem  now ej organizacji jest m iano­
w an y  podsekretarz  s tanu  w m inisterstw ie 
H an d lu  i P rzem ysłu , jed n y m  z zadań  now ej 
organizacji m a być  usunięcie w zajem nej kon­
k u ren c ji w  kom unikacji pom iędzy portam i ło­
tew skim i a portam i Północnego M orza i syste­
m atyczne rozw ijanie w  k ie ru n k u  tego mo­
rz a  połączeń liniow ych.

RZADKI WYPADEK ZAPŁATY SZKÓD 
PRZEZ ARMATORA ZA SPÓŹNIENIE.
W  w ypadkach , gdy statek , w brew  'wa­

runkom  um ow y frach tow ej (czarteru), się spó­
źni, to albo się p rzy jm u je  statek , albo anu lu je  
umowę. „F a irp lay "  jed n ak  p rzy tacza  w y p a­
dek, gdy n ie zaszło ani jedno ani drugie: sta­
tek  b y ł p rzy ję ty , a jednak , co jest rzeczą n ie­
zm iernie rzadką, zapłacił odszkodow anie za 
spóźnienie.

S praw a m iała  się tak : w  porcie w yłado­
w ania  z poprzedniego czarte ru  sta tek  zaw arł 
um ow ę, w  k tó re j zaznaczono, że s ta tek  jest 
w  stanie gotowości do u d an ia  się pod balastem  
do po rtu  ładow an ia  dla w ykonan ia  w arunków  
urnow y frachtow ej. W skutek  konieczności 
n a tychm iastow ych  n a p ra w  sta tek  jed n ak  od­
szedł dopiero po tygodniu  i s taną ł do ładow a­
n ia  w  dzień po w yznaczonej dacie anu lu jące j 
czarter. Ładow ano jednak ; ład u jący  czynił 
zastrzeżenia. N a miejscu nie było innych  s ta t­
ków  do dyspozycji; f rach tu jący  zareklam ow ał 
zw rot pow sta łych  strat.

Pow ołany rozjem ca orzekł: da jąc  zapew ­
nienie natychm iastow ej gotowości właściciel 
s ta tk u  zapew nił sobie w yższy  frach t o całych 
2/6 na  tonie, wobec tego, że inne sta tk i m ogły 
zjaw ić się dopiero później, jednak , n ie  do trzy ­
m ując zapew nienia, w inie zw rócić nadw yżkę 
tę stronie frach tu jące j w  te j w łaśnie w yso­
kości.

N iew ątp liw ie  sp raw a w zięłaby  b y ła  inny  
obrót, gdyby  p rzed  ładow aniem  arm ator nie 
oprotestow ał zastrzeżeń ładu jących . Nie uczy ­
n ił jednak tego, obaw iając  się w idocznie w ięk­
szych s tra t przez pozbaw ienie go przew ozu, — 
a w ięc św iadom ie idąc  n a  pew ne p raw dopo­
dobieństw o niekorzystnego orzeczenia roz­
jem cy.

Rozpowszechniajcie
„ B I U L E T Y N "
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Wiadomości celne, eksportowe i importowe

M EM ORIAŁ IZBY W  SPR A W IE K O N TY N ­
GENTÓW  W Y W O ZO W Y CH  D O  T U R ­
CJI.
W zw iązku  z zaw arciem  w dn iu  11 lipca 

br. t ra k ta tu  handlow ego pom iędzy Polską a 
T urcją , um ożliw iającym  ożyw ienie w ym iany  
hand low ej pom iędzy obu k ra jam i, Izba  nasza 
w ystosow ała do R ady  H and lu  Zagranicznego 
Z w iązku Izb Przem ysłow o - H andlow ych  m e­
m oriał, u zasadn ia jący  konieczność u zy sk an ia  
od R ządu  tureckiego kon tyngen tów  na w yw óz 
z Polski pługów  oraz p ap ie ru  pakow ego, a to 
ze w zględu na zainteresow anie eksportem  ty ch  
a rty k u łó w  ze strony  zakładów  przem ysłow ych 
okręgu izbowego.

KONIECZNO ŚĆ PR ZED K ŁA D A N IA  PRZEZ 
IM PO R TER Ó W  D O W O D Ó W  P R O W A ­
DZENIA KSIĄ G  H A N D LO W Y C H  ORAZ 
ZG O D N O ŚCI CEN Z CENAM I RY NK O­
WYMI.
Zgodnie z ostatnio pow ziętą przez C en­

tra ln ą  Kom isję P rzyw ozow ą uchw ałą, aby  or­
ganizacje, op iniujące podan ia  o* udzielenie ze­
zwoleń na  przyw óz, po tw ierdzały  rów nież 
fak t p row adzen ia  przez firm y  im portow e 
ksiąg  hand low ych  oraz zgodność podanej przez 
im portera  ceny, sp row adzanych  tow arów  z 
cenam i rynkow ym i k ra ju , gdzie tow ar został 
zakupiony, Izb a  nasza żąda obecnie od im por­
terów  p rzedstaw ian ia  odnośnych dowodów 
p rzy  sk ładan iu  podań  o udzielenie zezw olenia 
przyw ozu.

W YM OGI RY N K O W E W  ZAKRESIE PRZY­
W OZU D O  A N G LII OGÓRKÓW  I K O R ­
NISZONÓW .
O górki kw aszone konsum ow ane są w  An­

glii w yłączn ie  prizez ludność p rzy b y łą  z kon ­
tynen tu , a przede w szystk im  procentow o 
najw ięcej p rzez  ludność żydow ską. T ow ar 
polski, zw łaszcza z n iek tó rych  fab ry k  jest 
bardzo  dobrze w prow adzony  i o dobrej m ar­
ce. T rudności, n a  jak ie  n apo tyka li eksporterzy  
polscy w  ostatn ich  3 latach , w y p ły w ały  głów ­
nie z dw óch p rzyczyn : w ysokiej konkurenc ji 
obcej, a przede w szystkim  litew skiej, oraz 
n iew łaściw ej jakości tow aru  puszkow anego.

Pom yślny  rozw ój dostaw  z Polski zależy 
od dostarczania jedyn ie  tow aru  dobrej jakości 
oraz w yboru  w łaściw ych sprzedaw ców  i agen­
tów.

P rzy  eksporcie ogórków  zw ażyć należy, 
że konku renc ja  jest bardzo  silna (Holandia, 
N iem cy, Łotw a, Estonia, C zechosłow acja, a 
przede w szystkim  w  ostatn ich  la tach  Litwa) 
i że coraz bardz ie j jakość i trw ałość tow aru  
będą decydow ać o tym , kto się u trzy m a na 
rynku .
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N a ry n ek  angielski — ogórki kw aszone 
p rzychodzą  albo w beczkach w agi 150 kg n e t­
to i zależnie od wielkości jest w  n iej ca 1200 
sztuk  lub  800 sztuk, albo w puszkach  b lasza­
nych  9 kg b ru tto  lub  6 kg netto  o zaw artości 
ca 40—45 sztuk, albo 50—55 sztuk.

G łów nym  dostaw cą tow aru  beczkowego 
by ła  jeszcze do roku  ubiegłego H olandia, k tó ­
ra  przechodzi coraz w ięcej n a  tow ar puszko­
w any.

K orniszony są w  Anglii konsum ow ane 
przez szersze m asy, i p o  dobrej cenie sprze­
daw ane ty lko  przez w prow adzone firm y  lub  
jako tow ar o znanej m arce. Im port tego a r ty ­
k u łu  m ógłby się więc z Polski odbyw ać ty lko 
w sposób, w ypróbow any  przez H olandię, 
F ran c ję  oraz Czechosłow ację, m ianow icie eks­
p o rtu je  się ty lko  w beczkach w  solance, a do­
p iero  na  m iejscu specjalne fab ry k i odpow ied­
nio je p rzy p ra w ia ją  i p a k u ją  do słoików p rze ­
w ażnie razem  z p o k ra jan y m  kalafio rem  i m a­
łym i cebulkam i.

Korniszony w ym agają  bardzo  pieczoło­
w itej selekcji i uw ażnej produkcji. Selekcja 
m usi być wg w ielkości (jakość zupełnie czy­
sta  lub  z m ałym i plam am i), w g form y (proste 
luib zakrzyw ione) i koloru.

W g zebranych  w iadom ości m uszą być 
korniszony w ciągu ca 6 tygodni solone w 
specjalnych  naczyniach, a dopiero następnie, 
po p rzejściu  w łaściw ej ferm entacji m ają  być 
pakow ane do beczek d la w ysyłki. Beczki te o 
w adze 150 kg netto  m ają  być zrobione z tw a r­
dego drzew a i w ew nątrz  parafinow ane.

IM PO R T I CENY W IK LINY W  SZW A JC A R II.
Z apotrzebow anie ry n k u  szw ajcarskiego 

na  w iklinę, a w  szczególności n a  b ia łą  okoro­
w aną  (weisse, geschalte W eiden) pokryw ane  
jest w 95% im portem  z Polski.

W edług danych  sta ty stycznych  w w óz w i­
k lin y  do Szw ajcarii w  2 ostatn ich  la tach  oraz 
5 m iesiącach br. ksz ta łtow ał się jak  następu je:
1935 r. 4.425 q za 153.900 fr. szw.
z Polski 3.643 q za 123.483 fr. szw.
1936 r. 3.658 q za 111.571 fr. szw.
z Polski 2.739 q za 71.809 fr. szw.
1937 r. od stycznia  do czerw ca 828 q za 29.840

fr. szw.
z Polski 385 q za 14.775 fr. szw.

Polska zajm uje pierw sze m iejsce spośród 
pań stw  eksportu jących  w iklinę na rynek  
szw ajcarski. Do innych  państw  eksportow ych 
należą F rancja , H olandia  oraz Belgia.

W edług opinii sfer hand low ych  w idoki 
d la polskiego eksportu  w ik liny  do Szw ajcarii 
są nada l pom yślne, zw łaszcza, że F rancja , 
głów ny konku ren t d la Polski, na  sku tek  w e­
w nętrznego zapotrzebow ania i dostaw  do N ie­
miec, nie jest w  stan ie  eksportow ać chociażby



m inim alnych  ilości w ik liny  na  ry n ek  szw aj­
carski. N a ogół w  S zw ajcarii istn ieje  większe 
zain teresow anie i p o p y t na  tow ar polski, ze 
W zględu na  m niejszy  ciężar po jedynczych  
prętów  od w agi prętów  pochodzenia fra n c u ­
skiego.

C eny rynkow e na  w iklinę b iałą, okoro­
w aną  w  zależności od długości prętów , są n a ­
s tęp u jące  :
100—150 cm F r. 50,— za 100 kg  franco  g ran i­

ca szw. tow ar nieocl.
150—180 cm F r. 46,— za 100 kg  franco g ran i­

ca szw.
180—200 cm F r. 41,— za 100 kg franco  g ran i­

ca szw.
200—250 cm F r. 35,50 za 100 kg franco g ran i­

ca  szw.
C eny w ik liny  z now ych zbiorów są do­

tychczas nieznane.
S taw ka  celna n a  w ik linę do celów koszy- 

k a rs tw a  w ynosi w edług poz. 503 d. szw. tar. 
celnej F r. 0,50 za 100 kg  p lus 10 cts. za p rze ­
syłkę ty tu łem  op łaty  sta tystycznej, plus 4% 
od op ła ty  celnej ty tu łem  op łaty  stem plow ej.

W wóz w ik liny  nie podlega restrykcjom  
kontyngentow ym . A dresy firm  zain teresow a­
nych  przyw ozem  z Polski z n a jd u ją  się w
P . I. E.

MOŻLIWOŚCI ZBYTU RYB, DZICZYZNY 
I DROBIU W SZWAJCARII.
N a ry n k u  szw ajcarsk im  istnieje za in tere­

sow anie przyw ozem  iz Polski ryb , dziczyzny 
i drobiu. N a podstaw ie  przeprow adzonych  b a ­
dań  K onsulat u sta lił m ożliwości dostaw  łoso­
sia świeżego, którego ceny p rzy  im porcie z- 
N orw egii w ynoszą przeciętn ie  za 1 kg  fr. szw. 
3,30 franco  g ran ica  szw ajcarska  za tow ar nie- 
oclony. S taw k a  celna w ynosi za 1 kg łososia 
0,20 fr. szw.

W  zakresie dziczyzny odbiorcy szw ajcar­
scy w y k azu ją  zapotrzebow anie dość duże, 
zw łaszcza zaś in te resu ją  się przyw ozem  zaję­
cy, bażan tów , k u ro p a tw  oraz dzików . Spe­
c ja ln y m  popytem  cieszą się zające nie strze la­
ne, lecz zab ijane  ręcznie. C eny  zajęcy  k sz ta ł­
tu ją  się niejednolicie. W  g rudn iu  1936 r. p ła ­
cono za tow ar polski 2.60—3.50 fr. szw. za 
sztukę franco  stac ja  nadaw cza. R ynek  szw aj­
carsk i poszukuje  zajęcy dużych  o w adze ok. 
5 kg. C eny  bażan tów  w  ty m  okresie w ynosiły  
2.70 fr. szw. (koguty) i 2.20 fr. szw. (kury) za 
sztukę franco stac ja  nadaw cza  w  Polsce. Za 
k u ro p a tw y  płacono 1,10 fr. szw. za sztukę. 
O dbiorcy  szw ajcarscy  zwłaszcza w e fra n c u ­
sk iej części S zw ajcarii in te resu ją  się p rzyw o­
zem dzików  m niejszych i m łodych. W  g rudn iu  
r. ub. płacono 1,50— 1,70 fr. szw. za 1 kg  f ra n ­
co s tac ja  nadaw cza.

Ze w zględu na  to, że dziczyzna nie podle­
ga p rz y  im porcie do Szw ajcarii ogranicze­
niom  kontyngentow ym , mogą dostaw y z P o l­
sk i znacznie pow iększyć się w  porów naniu

i rozm iaram i dotychczasow ym i, p rzy  rac jo ­
na lnym  opracow aniu  ry n k u  i z w yelim inow a­
niem  konkurencji eksporterów  polskich m ię­
dzy sobą.

Jeśli chodzi o drób, to im porte rzy  szw aj­
carscy u sk a rża ją  się często na gatunek  i kolor 
m ięsa z d rob iu  pochodzenia polskiego, co 
w yn ika  ze sposobu karm ien ia  drobiu  w  Pol­
sce. K lientela szw ajcarska  poszukuje  zw łasz­
cza drobiu  m niejszego i tańszego od t. zw. pu - 
la rd  („poułet de Bress“). P rzy  dostosow aniu 
się do w ym ogów  m iejscow ych istn ieją  m ożli­
wości rozszerzenia eksportu. C eny drobiu  
k sz ta łtu ją  się w  zależności od w agi i w yno­
szą: dla drobiu  o w adze 600—900 gr sz tuka  — 
fr. szw. 1.90 za 1 kg franco granica szw ajcar­
ska za tow ar nieoclony, oraz o w adze 1000— 
1500 gr — 2,30 fr. szw. za 1 kg.

Konsulat R. P. ro Bazylei.

ZMIANY PRZEPISÓW CELNYCH I D E W I­
ZOWYCH ZANOTOWANE PRZEZ P.I.E. 
W OKRESIE OD 17 DO 27 LIPCA 1937 R.
CZECHOSŁOW ACJA. W edług ogłoszenia M ini­

s terstw a Sipraw Zagranicznych w  Sb. Zak. z 15 VII 
1957 pod n r 183/57, Czechosłow acja o p ie ra jąc  sit; na 
a r t. III 'u,kładu dodatkow ego z r. 1933 do um ow y h an ­
d low ej z F ran c ją  w ypow iedziała staw kę ko n w en cy j­
n ą  z poz. 630 czechosłow ackiej t. c. na a rty k u ły  lecz­
nicze przygotow ane w  form ie syropów  i roztworów. 
Tym  ,sam ym  dotychczasow a staw ka konw encyjna Kc. 
1.200 zastąpiona zostaje  staw ką autonom iczną 2.500 Kc.

Z w ażnością od 10 YII br. obow iązuje cło na 
m asło natu ra lne , świeże luib solone i topione w w y­
sokości |Kc. 420.

Z w ażnością od 10 VII br. obow iązują n a s tęp u ją ­
ce c ła  doda tikowe na zboża: pszenica 25 Kc., żyło 36 
Kc., jęczm ień 35 Kc. i owies 24 Kc.

EKW ADOR. Zarządzeniem  z dn ia 11 VI br. nało­
żone zostało dodatkow e cło w  wysokości 50 proc. do­
tychczasow ej staw ki n a  tow ary  państw , z  k tórym i 
E kw ador m a b ilans handlow y ujem ny w wysokości 
p rzek racza jące j 30 proc. Nie dotyczy to tow arów  
szczególnie w ażnych d la E kw adoru, jak : pap ieru ,
tek tu ry , naczyń  em aliow anych i kam iennych, isiurow- 
ców i  pew nych  półfabrykatów , ja k  rów nież tow arów  
bezcłowych. Zarządzenie powyższe nie dotyczy tow a­
rów  polskich, gdyż bilans polsko-ekwadoriańiski 
k sz ta łtu je  się w ybitn ie  dodatnio d la  E kw adoru ; p rze ­
ciwnie, s tw arza  now e szanse konkurencyjności wobec 
tych  k ra jó w  im portu jących , k tó re  to zarządzenie do­
tyka.

FRANCJA. O statnio dokonana podw yżka cla o  
13 proc. nie d otyczy  n iektórych artyk u łów  z następ u ­
jących  grup tow arow ych: m leka, śm ietany, m ączki 
m lecznej, sera, ryb, raków, ow oców  strączkow ych , 
ow oców , cukru, w yrob ów  cukierniczych, czek olady , 
olejów , sztucznych pachnideł, o lejk u  terpentynow ego, 
w ełn y  i  isłomy drzew nej, św ieżych  jarzyn, konserw  
jarzynow ych , żyw ych  roślin, sztucznych  środków  
szlifiersk ich , cegieł, kam ieni brukow ych, w apna h y ­
draulicznego, alum inium , stali, szlachetnej d la  nanzę-
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cizi, stali Specjalnej, d ru tu , m iedzi, ołowiu, niklu, p e­
w nych a rtyku łów  chem icznych, cykorii, krochm alu, 
k le ju  kostne,go, p ły tek  ceram icznych, w yroków  cera­
micznych, porcelany , szkła, żarów ek elek trycznych , 
lam p radiow ych, p rzędzy  baw ełn ianej, tkan in  baw eł­
nianych, w ełnianych i  jedw abnych , odzieży i bielizny, 
pap ieru  i filmów, skór, obuw ia, ta n ie j b iżu terii, m oto­
rów, różnych m aszyn i  aparatów , różnych narzędzi, 
przedm iotów  uży tku  domowego, (towarów m etalow ych, 
b ron i m yśliw skiej, mebli, drzewa, instrum entów  m u­
zycznych, m otocykli i samochodów, kapeluszy filco­
wych i zapalniczek. Prócz tego ogólna zw yżka celna 
nie do tyczy  tow arów , w ym ienionych w a rt. 74 i 75 
rozporządzenia (kawa, herba ta , pieprz, benzyna, sp i­
ry tu s pędny, o le j św ietlny , o le je  i sm ary, pew ne 
części maszyn), d la  k tó ry ch  osobno zostały .ustalone 
staw ki celne. P rócz pow yższych zm ian celnych pod­
w yżce o 25 proc. uległy  op ła ty  t. zw. kontyngentow e.

NICARAGUA. Z dn. 20 VII 57 została  p rzy w ró ­
cona ponow nie ko n tro la  dewiz. Pozw olenia Komisji 
W alutow ej w ym agane s ą  dla w szystkich tow arów  
prócz tych, k tó re  .zostały załadow ane na o k rę t przed  
wejściem  w  życie ustaw y.

SPRIA I LIBAiN. Celem  stw orzenia ochrony dla 
p o d ję te j p a rę  lat tem u w L ibanie produkcji, d ru tu  
cienkiego i gwoździ, rozporządzeniem  z dnia 10 m aja 
rb. zostały zw iększone i zm ienione staw ki libańsk ie j 
ta ry fy  celnej. Cło na d ru t  ciągniony żelazny i s ta lo ­
wy w ynosi:

a) zw ykły:
1 m/m i m niej grubości — 5000 PLS, tj. 1000 fr. 
od tony
ponad 1 m jm gru bości — 1000 PLS, tj. 200 fr. od
tony

b) prażony , galw anizow any, m iedziow any lub cy ­
nowany, do 6 m/m średn icy  — 5000 PLS, tj. 1000 
fr. od tony

c) inny  — .25 proc. a d  va:lo.rem.
D ru t kolczasty  żelazny  lub  stalow y opłaca cło w w y­

sokości — 5000 PLS, tj. 1000 fr. od tony 
S ztyfty  z d ru tu  /.claznego:

a) średn icy  2 m /m  i w ięcej — ISO PLS, tj. 56 fr. 
od 100 kg

b) średnicy  poniżej 2: m /m  — 270 PLS, tj. 54 fr. 
od 100 kg

G w oździe — 600 PLS, tj. 120 fr. od 100 kg  
Haki, hacele, także galw anizow ane:

a) dla koni — 400 PLS, tj. 60 fr. od 100 kg
b). inne  — ,25 proc. ad  yalorem .
Pow yższa zm iana cła zasługuje ,na uw agę, .ponie­

w aż im port polskich  gw oździ g łów nie „tapicers,kich“ 
t. zw. „pointes d e >Paris“) w ,r. 1936 w yrażał się cyfrą  
— 82 ty s ięcy  fr. P odw yżka cła może. ten im port za ­
ham ować, jest bow iem  bardzo pow ażna, w yn osząc od  
20 do' 50 proc.

SZW AJCARIA. W pro tokó le  dodatkow ym  pol­
sko  - szw ajcarskim  >z dnia 50 VI br. w ym ieniono na 
liście B szereg  artyku łów , k tó re  w yw iezione z. Polski 
korzystać będą ,ze staw ek celnych obniżonych. L ista 
ob ejm u je  .następujące tow ary  (w naw iasach w yso­
kość cła w e frankach  szw. od 100 kg w agi): owies
(0.60), jęczm ień (0.60), konserw y z grzybów  (40.—), 
d rób  ży w y  .(20.—)■, drób b ity  (30.—), konserw y z d ro ­
biu (30.—), konie (120.— od sztuki), p ie rze  czyszczo­
ne (40.—), puch  czyszczony (40.—), p ła tk i ziem niacza­
ne (0.20), drzewo surow e z d rzew  liściastych (0.20), 
drzew o surow e z drzew  ig lastych (0.50), drzewo ig la­
s te  ociosane (0.50), drzew o ig laste ta rte  w zdłuż (2.50), 
listew ki do ram : g ładk ie  (40.—), ozdobione (60.—). 
inne (150.—), b lacha cynkow a surowa, g ładka i fa lis ta  
(2.—). Prócz tego ta ry fa  celna szw ajcarska uległa 
zmianom odnośnie następu jących  tow arów  w  n aw ia­
sach s taw k i celne od 100 kg  w agi; owoce, im portow a­
ne  luźno łub w w orkach  (2.—), im portow ane inaczej: 
jab łka , gruszki, m orele (5.—), inne owoce (10.—), 
o-woce suszone: śliwki, w  pom ieszczeniach 50 kg  
i w iększych (3.—), w pom ieszczeniach poniżej 50 kg  
(1.0.—), inne owoce suszone (7.—), owoce z pestkam i 
(10.—), owoce suszone, bez pestek: m orele (40.—), in ­
n e  (50.—), odpadk i iz owoców suszonych (20.—), pow i­
d ła  ze śliw ek bez cu k ru  i a lkoholu  (10.—), inne z w y­
ją tk iem  soku m alinow ego (35.—), sok m alinow y 
(25.—).

TURCJA. W zw iązku ze zm ianą przep isów  im ­
portow ych  dokonano ostatn io  szeregu  zmian w  tary­
fie  celnej, pod w yższając  staw k i ,na w ie le  artykułów .

U chw ałą R ady  M inistrów  z dnia 8 m aja  rb . n a ­
siona bu raczane  (poz. ta r. ce lnej 22,3a) sprow adzane 
z zagranicy  przez cukrow nie tu reck ie  będą  w roku 
1937 ko rzysta ły  z bezcłowego wwozu.

M O Ż L IW O Ś C I EKSPORTOW E
FIRMY ZAGRANICZNE, POSZUKUJĄCE KONTAK­

TU Z EKSPORTERAMI POLSKIMI.

A rtykuły chemiczne i farmaceutyczne. Firm a 
bu łgarska pragnie im portow ać z Polski różne chem i­
kalia  i  a r ty k u ły  farm aceutyczne. P/18945/73/TC.

Terpentyna i w ęgiel drzewny. A genturow a firm a 
ang ielska in te resu je  isię im portem  z Polski w ym ienio­
nych artyku łów . P/47/TC.

Smoła drzewna. Pow ażna firm a w łoska pragnie 
im portow ać z Polski smołę drzewną. P/192280/47/TC.

Artykuły farmaceutyczne i specyfiki. Pow ażna 
firm a z Sao Paulo poszukuje przedstaw icielstw  w B ra­
zylii W ytwórni artyku łów  farm aceutycznych, specy­
fików i ap a ra tó w  labo ra to ry jnych . P/13’851/3F/TC.

Artykuły chemiczne. F irm a po!udu. a fry k ań sk a  
p ragn ie  naw iązać k o n tak t z firm am i p roduku jącym i 
pasty  i lak iery , glukozę i żelatynę, celem im portu  
tych produk tów  do A fryk i Połudn. P, 19520,3B,TC.

Szkło stołowe i kryształy. Pow ażna firm a poł. 
a fry k ań sk a  in te resu je  się im portem  z Polski w ym ie­
nionych artyku łów . P / 15448/63/TC.
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Różne. F irm a poi. a frykańska  p rag n ie  im porto ­
wać z Polski a r ty k u ły  nożownicze, dzwonki, lich ta­
rze, żetony sportow e, tow ary  skórzane o raz wszelkie 
nowości nad a jące  się n a  prezen ty . P/9874/6'5/TC.

O bręcze w iklinow e i blaszane. F-m a palestyńska 
naw iąże k o n tak t z eksporte ram i obręczy w ik lino­
wych i blaszanych. P/19730/4E/KL.

C ukierk i. F-m a niem iecka naw iąże k o n ta k t z p ro ­
ducentam i cukierków  t. zw. „L ioorice-Lakritzen11 ce­
lem  .eksportu do A fryk i Płd. P/19427/47/lKL,

Różne. F irm a im portow a w P aryżu , in te resu je  
się im portem  w szelkich tow arów  n a  ry n ek  francuski. 
E/19151/3'R/H.

Bliżsize in fo rm acje w pow yższych sp raw ach  uzy­
skać m ogą zain teresow ani eksporterzy  w P aństw o­
w ym  Insty tuc ie Eksportow ym . P rzy  zgłoszeniu n a le­
ży pow ołać się n a  odnośny num er. F irm y, k tó re  nie 
pozostaw ały dotychczas w bliższym  kontakcie z In ­
sty tu tem . w inny nadesłać jednocześnie swe .referencje.

Przemysł i handel rybny na Wybrzeżu

POŁOWY PRZYBRZEŻNE W MIESIĄCU 
LIPCU 1937 R.
Połow y p rzy b rzeżn e  dały  w  m iesiącu lip ­

cu 277.210 kg* ry b  m orskich o w artości zł 
12-1.828. S tanow i to w zrost w  stosunku do lip ­
ca roku  ubiegłego ilościowo o 87.000 kg, a w a r­
tościowo o zł 44.000.

Zw iększenie połow ów  p rzy p a d a  głównie 
na  dorsze (o 58.000 kg) oraz na  f lą d ry  (o 15.000 
kg), w  m niejszym  zaś stopniu  na  węgorze 
i szczupaki. Zm niejszyły się natom iast poło­
w y  kw apów , okoni i płoci.

Podział połow ów  na  poszczególne ga tunk i 
ryb  p rzedstaw ia ł się następu jąco  w kg, w a r­
tość za jeden  kilogram  podana w groszach w 
naw iasie: łosoś (troć) 550 (500), sz tu k  209, pła- 
stugi storn ia  148.850 (40), zim nica 7.400 (30), 
gładzica 680 (40), skarp  12.790 (60), śledziki 
5.500 (30), węgorze 14.080 (150), w ątłusze (dor­
sze) całe 59.250 (20), czyszczone 12.550 (30), 
węgorzyce (kw apy) 4.250 (40), szczupaki 6.710 
(160), okonie 570 (60), płocie 1.650 (30), certy  
4.580 (30).

Z poszczególnych okręgów  połow ów  w a r­
tościowo i ilościowo w ysunęły  się m iejscow o­
ści nad  Zatoką od P u ck a  do O bluża, d a jąc  
65.780 kg, o w artości zł 39.724 (przew ażnie 
m iejscowości obok G dyni jak  Rew a, M echlin- 
ki i Obłuże).

G dyn ia  złow iła 66.980 kg, o w art. zł 29.034. 
D ale j m iejscowości pó łw yspu  od Ja sta rn i do 
W ielkiej W si 48.200 kg, o w artości zł 24.330, 
Hel dał ty lko 47.700 kg, w artości zł 15.659. 
M iejscowości od C hłapow a do K arw ii, t. j. nad  
w ielkim  m orzem  28.670 kg, o w artości zł 
10.850. W reszcie połow y na  Głębi G dańsk iej 
p rzyniosły  19.880 kg, o w artości zł 5.231.

Złowione ry b y  znajdow ały  zby t przede 
w szystk im  n a  ry nku  m iejscow ym , k tó ry  ode­
b ra ł 157.990 kg ry b  o w artości zł 66.637, t. j. 
dw ukro tn ie  w ięcej ja k  w  roku  ubiegłym , co 
św iadczy o zw iększeniu się spożycia ry b  m or­
skich. Zapotrzebow anie w ędzarń  pozostało p ra ­
wie na niezm ienionym  poziom ie w  stosunku 
do roku  ubiegłego, bo zak u p iły  74.060 kg o 
w artości zł 40.'207. Zw iększył się w reszcie w y ­
wóz ry b  do G dańska, osiągając 45.160 kg ryb

(przew ażnie flądry) o- w artości zł 17.984. (Da­
ne cyfrow e M orskiego U rzędu Rybackiego).

KRONIKA
ZRÓWNOWAŻONA TENDENCJA NA RYN­

KU ŚLEDZI SOLONYCH.
G orące dnie ła ta  spow odow ały zm niejsze­

nie się chwilowo zakupów  śledzi solonych 
przez hu rtow ników  w k ra ju . T endencja nato ­
m iast w  Anglii pozostała nada l m ocna, mimo 
zw iększenia się połowów. D otychczas śledzi 
szkockich zasolono 307.580, czyli o trzydzieści, 
tysięcy beczek m niej aniżeli w roku  ubiegłym . 
W ysłano n a  eksport 188.300 beczek, a więc o 
siedem dziesiąt tysięcy  beczek m niej ja k  w ro ­
k u  ubiegłym .

W ysokie ceny tłum aczone są tam  dużym  
zapotrzebow aniem  na  śledzie szkockie, zw łasz­
cza zw raca  się uw agę n a  zw iększone zakupy  
U. S. A., k tó re  poprzednio  zak u p y w ały  m ałe 
ty lko  ilości.

Do G dyni p rzy b y ły  w  ubiegłym  tygodniu  
n astępu jące  sta tk i ze śledziam i:
2 V III 37 r. s/s „O łli“ z Anglii śledzi szkockich

132/1 i 372-/2,
3 V III 37 r. s/s „Sołlund" z N orw egii śledzi

norw eskich i islandzkich  902/1 oraz 371/2, 
s/m „H unze IX -‘ z Anglii śledzi szkockich

1.863/1 i 1.196/2, 
s/s „C horzów ” z H olandii śledzi holenderskich 

305/1 oraż 588/2,
5 V III 37 r. s/m „B eta“ z H olandii śledzie so­

lone z polskich połow ów  „M ew y“ beczek 
m orskich 2.500.
Do G dańska nadeszły  ze śledziam i nastę­

p u jące  sta tk i:
Z A nglii ze śledziam i szkockim i s/s „Vest- 

m an d “ 1.717/1 i 1,926/2, s/s „A lbert“ 2.614/1 
i 2.351/2, z N orw egii s/s „Solłund" 390 beczek 
norw eskich.

NOTOWANIA CEN NA ŚLEDZIE SOLONE 
W GDYNI I W GDAŃSKU.
W  porcie ryback im  w G dyni notow ano 

ostatn io  następu jące  ceny za śledzie solone- 
im portow ane oclone i z w łasnych połow ów :
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za jedną  dużą beczkę, franco  w agon G dyn ia  
w  z ło tych :

Polskie po łow y  „Mewa"  śledzie szkockie 
nowe puste  78, pełne 83, za dwie połów ki pięć 
zło tych drożej, gotów ka 3% skonto. Szkock ie  
nowe po łow y  matięsy  za dw ie połów ki Lerw i- 
kcw skie  m edium  90, selected large 110. Szkoc ­
kie mocno solone now e połow y Lerw ikow skie 
I trade  m atis i m aftu ll 87, sm olm atis 86, II  t ra ­
de od 79 do 81, PA F. crow nm atis czerw cow e 
82, lipcow e od 84 do 86, I trad e  m atis i m at- 
fu l 92, sm olm atis 90, II  trad e  na w yczerpan iu  
79 do 83. S tornow ayskie I trad e  92, II  trad e  
w yczerpane. Szkock ie  stare W ick I trad e  od 
60 do 70, II  trad e  w yczerpane. Jarm uck ie  
I trad e  od 65 do 70, II  trad e  65. Is landzkie  m a- 
tiesy  stare  50, nowe połow y ekspedycja  no r­
w eska i f in landzka  61 do 70, oryginalne 
islandzkie spodziew ane około 20 bm . N orw e­
skie  SLO O  41, YAAR 36. Holenderskie  szkoc­
kie nowe od 73. do 78, stare  szkockie 60.

W  G dańsku  natom iast notow ano:
M atiesy szkockie large  113 do 115, selec­

ted  103 do 105, m edium  95 do 100, L erw ikow ­
skie stare  z chłodni selected 80 do 85, m edium  
70 do 75. Nowe szkockie szetlandzkie I trad e  
m attis 90—92, II  tra d e  85 do 86, zw ykłe m ark i 
m attisy  80 do 85. Nowe crow nm atis 88 do 89, 
crow nm edium  86 do 88. P. A. F. now e I trade  
m attis 94 do 96, II  trad e  92 do 94, zw ykłe m ar­
ki 90 do 92. Jarm uckie  I trad e  m atfu lłs  i m at- 
tis 70 do 72, zw ykłe m ark i m attis  m atfu ll 
i sm olm attis 67 do 68. N orw eskie SLO O  od 42 
do 46. YAAR od 36 do 39.

S tare  szkockie od 62 do 70. Islandzk ie  s ta ­
re  65.

PIERWSZE ŚLEDZIE ŚWIEŻE W LODZIE 
Z ANGLII.
W  nocy dn ia  9 bm . (z n iedzieli n a  ponie­

działek) w yładow ał sta tek  „Lw ów “ p ierw szą 
w tym  sezonie p a rtię  śledzi św ieżych w lodzie 
z połowów angielskich t. zw. „ flad en g ru n d “.

T ak  więc oprócz śledzi niem ieckich p rze ­
m ysł ry b n y  m a do dyspozycji surow iec z 
Anglii.

O gółem  nadeszło 149 sk rzyń  o w adze ne t­
to od 47 do 53 kg. Śledzie nadeszły  w  p ie rw ­
szorzędnym  stanie w  pom ieszczeniu chłodni­
czym  sta tk u  „Lw ów “. Są to śledzie tłuste  i p e ł­
ne o w adze około 7 sztuk  na  kg.

Z ogólnej ilości 49 sk rzyń  odebrały  w ę­
dzarnie gdyńskie, resztę zaś w ysłano  do K ato­
wic.

C ena sprzedażna franco w agon G dyn ia  
w ynosiła  zł 33,— za skrzynię  św ieżych śledzi. 
Im porterem  śledzi angielskich jest firm a 
gdyńska H erm an  M athiesen & Co.

POWIĘKSZENIE DZIAŁU PRODUKCJI BE­
CZEK FIRMY „MEWA“.
Rozpoczęta p rodukcja  beczek w porcie 

ryback im  w G dyni okazu je  sta ły  rozw ój. W

obecnym  roku  pow iększa „Mewa"'' p rodukcję  
do ilości pięćdziesiąt tysięcy beczek hand lo ­
w ych i rozpoczęła now y dział p rodukcji b e ­
czek m orskich, t. zw. „kanties".

Pew na ilość beczek p rzeznaczona będzie, 
po pokryciu  w łasnego zapotrzebow ania, na 
eksport.

D la  celów m agazynow an ia  m ateria łów  
drzew nych  w y n a ję ła  „M ew a" dalsze te ren y  
w porcie ryback im  w  G dyni.

WIELKOBRYTYJSKIE POŁOWY ŚLEDZI 
W R. 1936 37.
„H erring  In d u stry  B oard“ ogłosił obecnie 

spraw ozdanie  za rok 1936/37. W edług ty ch  d a ­
nych  rok  ubieg ły  b y ł d la  rybo łów stw a wiel- 
kobry ty jsk iego  na  ogół korzystny , tak , że m i­
mo stra jk ó w  sum a połowów b y ła  tyko  o 2 )/2 % 
niższa niż w  ro k u  1935.

1935 1936
Ilość: 1.57:2.363 -crans 1.533.526 crans
D ochód :ze sprzedaży: 1.960.000 Ł 2.406.000 L

POŁOWY I EKSPORT ŚLEDZI NA WY­
BRZEŻACH SZKOCJI.
W edług danych  Izby  R yback iej w  Szko­

cji połow y śledzi na  w ybrzeżach  Szkocji i w o­
kó ł w ysp Szetlandow  i O rkadow ) w ynosiły  
od 1 styczn ia  rb. do 31 lipca rb. 476.328 crans 
(533.542 w  tak im  okresie 1936 r.), z tego zaso­
lono 307.762 beczek (337.671) a eksponow ano
192.395 beczek  (260.312).

DOBRE POŁOWY ŚLEDZI NA MORZU 
PÓŁNOCNYM.
Tegoroczny sezon połow ów  śledzi p rzez  

polskie tow arzystw o „M ewa" n a  M orzu P ó ł­
nocnym  okazuje się lepszym  niż w  ubiegłym  
roku.

Ogółem  złowiono beczek m orskich t. zw. 
kan ties w  m aju  — 934, w  czerw cu — 2.300, w  
lipcu  — 5.686, stanow i pew ien  w zrost w  sto­
sunku  do tego samego okresu w  roku  ub ie­
głym.

Licząc się ze zw iększonym i połow am i 
p rzep row adziła  „M ewa" pow iększenie jednego 
ze sta tków  śledziow ych. I tak  luger „M e­
w a" 12 (G dynia 262) przerobiono n a  stoczni, 
p rzed łużając  go o 5,65 m etra, t. j. do długości 
30,88 m, dodając m u rów nocześnie siln iejszy 
m otor o sile 150 KM zam iast poprzedniego 
50 KM. Ilość ryb ak ó w  polskich na 15 s ta tkach  
w ynosi obecnie 112 osób na ogólną ilość 210 
załogi, czyli p rzekroczy ła  50%. W arto  p o d k re ­
ślić, że w ty m  roku  prócz 97 rybaków  z Polski 
dobrano 15 rybaków  z H olandii z tam t. ko­
lonii polskiej w  L im burgii. Poza tym  p rac u je  
w  bazie holendersk iej 7 dziew cząt polskich w  
dziale n a p raw y  sieci. W  G dyn i za trudn ionych  
jest 50 robotników  i robotnic.
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W Y D A W N IC T W A

ROCZNIK STATYSTYCZNY GDYNI.
P rzed  p a ru  dniam i u k aza ł się d ruk iem  

R ocznik S ta ty styczny  G dyn i 1936-1937, w y ­
daw nictw o K om isaria tu  R ządu  pod redakc ją  
Bolesław a Polkowskiego, K ierow nika B iura  
S ta tystycznego  w  K om isariacie R ządu  w G d y ­
ni. R ocznik zaw iera  255 tab lic  i 10 w ykresów  
n a  133 stronach. Jest to  czw arty  z kolei rocz­
n ik  gdyński, obejm ujący  zagadnienia, do ty ­
czące m iasta  G dyni, p o rtu  gdyńskiego, po l­
skiej m ary n a rk i handlow ej, h an d lu  zagran icz­
nego Polski p rzez porty , ogólnych danych
0  W. M. G dańsku  i porcie gdańskim  oraz h a n ­
d lu  zagranicznego p ań stw  bałtyckich .

R ocznik jest tym  ciekaw szy, że daje  in te ­
resu jące  porów nanie  G dyni z innym i m iasta ­
mi i z innym i portam i. Bardzo szczegółowo 
p o trak to w an e  jest zagadnienie finansów  m iej­
skich, uw zględniono bow iem  w szystk ie m ia­
sta, liczące ponad  50 tys, m ieszkańców . C ie­
k aw e  są dane, w yn ika jące  z obliczenia p o d a t­
ków  sam orządow ych n a  głowę m ieszkańca w 
różnych  m iastach. Z m orskich porów nań n a j­
c iekaw szym i są: p rzedstaw ien ie  m orskich
obro tów  tow arow ych  portów  E uropy , ru ch u  
s ta tk ó w  w  w ażn iejszych  po rtach  św iata, flo ­
ty  hand low ej szeregu państw .

Całość R ocznika zaw iera  bogaty  m ateriał, 
d a jący  m ożność zorien tow ania  się w  w ielu  
z jaw iskach , odnoszących się do rozw oju  m ia­
sta  i po rtu  G dyni.

D odatn ią  stroną nowego w y dan ia  Roczni­
k a  S tatystycznego G dyn i jest to, że ukazało  
się ono w  pół roku  po w y d an iu  poprzednim
1 w  ciągu 3 m iesięcy po zam knięciu  roku b u d ­
żetowego, k tó ry  obejm uje.

Skład  głów ny tego w ydaw n ic tw a zn a j­
d u je  się w  B iurze S ta ty stycznym  K om isariatu  
R ządu  w G dyni, cena rocznika zł 10.

NOWY ZESZYT PODSTAWOWEJ KSIĄŻKI 
PODRĘCZNEJ.
Świeżo u k a z a ł się tom  V II, zeszyt 1 pod ­

staw ow ego zbiorowego dzieła, poświęconego 
rybo łów stw u  m orskiem u Północnej E uropy : 
H an d b u ch er der Seefischerei N ordeuropas

PR ZETAR G I
PRZETARG NIEOGRANICZONY NA RÓŻ­

NE ARTYKUŁY ROZPISANY PRZEZ 
DYREKCJĘ P. K. P. POZNAŃ.
D y re k c ja  O kręgow a K olei P aństw ow ych  

w  Poiznaniu ogłosiła p rz e ta rg i n ieogran iczone 
n a  dostaw ę p o n iże j po d an y ch  m ate ria łó w :

1) karlboilineum;
2) ru r  żelalzinych;
3) śc ie rek  ln ia n y c h  do podłóg  i ok ien ;
4) szczeliw a ikilingierytowego i

B and V II, H eft 1, Schw eizerbartsche Verlags- 
buchhand lung  E rw in  Niigele, S tu ttga rt, poś­
w ięcony m orskiem u rybo łów stw u francusk ie­
m u. Treść pochodzi od znanych  francusk ich  
badaczy  naukow ych  i fachow ych. N iem ieckie 
czasopism o „H ansa“ podkreśla  ze szczegól­
nym  naciskiem , że książka  zaw iera m nóstw o 
ciekaw ego fachow ego m ateria łu . F rancusk ie  
rybołów stw o pełnego m orza obejm uje odcinek 
od Island ii poprzez w ody gren landzk ie  do 
Now ej Ziemi am erykańsk ie j (New Found- 
land). Łow i się na  ty ch  dalek ich  w odach tra ło ­
w aniem , ale  rów nież dużo tak lam i, natom iast 
w  połow ach bliższych (ale nie przybrzeżnych) 
łow i się głównie p ław nicam i i w łókam i. T raw ­
lery  od roku  1930 są budow ane m otorowe, 
jednak  w ostatn im  czasie zauw ażyć się d a je  
naw ró t do m aszyny parow ej. W opisie n arzę­
dzi połow u — dużo nowego i ciekawego. Ró w­
nież pośw ięca się sporo uw ag i zastosow aniu 
trzeciej rozporn icy  (trzeciego szerbretu).

STUDIA NAD DOJRZEWANIEM I TRWA­
ŁOŚCIĄ OWOCU SZWEDZKIEGO 
PRZECHOWYWANEGO W CHŁODNI.
Dzieło pod pow yższym  ty tu łem , p ió ra  Lo­

renza  R asm usson (Norrkoping) 1936 r., zaw iera  
600 stron  oraz cały  szereg tabel. K siążka opi­
suje badan ia , prow adzone od r. 1917 w chłodni 
i zam rażaln i w  N orrkoping  n ad  p rzechow yw a­
niem  i do jrzew aniem  owoców i w arzyw . Szcze­
gólny  nacisk  położono na  b adan ie  procesu doj­
rzew an ia  oraz g ran icy  trw ałości chłodniczej. 
D ojrzew anie  poszczególnych części owocu 
przeb iega  nierów nom iernie, ta k  np. n a jp ie rw  
do jrzew a luźniejsza tk an k a  w ew nętrzna, n a ­
stępnie b a rd z ie j zw arta . O bum iera ją  na to ­
m iast n a jp rzó d  p ro top lazm a i jądro , następnie  
dopiero inne części owocu. Psucie rozpoczyna 
się na  g ran icy  części środkow ej i w ew nętrznej 
owocu (Endo i M esokarp). B adaniu  poddano 
cały  szereg ga tunków  owoców. P odana p rzy  
dziele obszerna lite ra tu ra  pozw ala  na dok ład­
niejsze zapoznanie się zain teresow anych z ty m  
ta k  ciekaw ym  tem atem .

5) w krętów  żelaznych  do d rzew a i m etali 
oraz zatyezek .

O tw arc ie  . yeh p rze ta rg ó w  odbędzie się 
w  d n iach : 1) 27 s ie rp n ia  1937 r., 2) 3 w rześ­
n ia  1937 r.,'3 ) 3 w rześn ia  1937 r., 4) 7 w rześ­
n ia  1957 r. i 5) 10 w rześn ia  1937 r.

Szczegóły do ty ch  p rze ta rg ó w  ogłoszone 
są w  M onitorze P olsk im  N r 170 zj dn ia  28 l ip ­
ca 1937 r.
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POLSKA ŻEGLUGA RZECZNA
\\ „ V  I S  T  U  L A 1*

\ \  Sp.  z o. o.

Oddlzial w Gdyni, ul. Rybacka Telefon nr io-83, io-84, io-85

M B  R e g u l a r n a  komunikacja towarowo - pasażerska
^ Ę  Odjazd z Gdyni s/s „CARMEN" codziennie o godz. 18

GDYNIA — TCZEW — WARSZAWA — KRAKÓW
P r z e w ó z  t o w a r ó w  do 50$ t a n i e j  n i ż  k o l e j ą

MOMSMB BWJYWTBJT

H A L A  I CHŁODNIA R Y B N A
Telefony: 12-59  i 17-78 Rachunek czekowy: w Banku Gospodarstwa Krajowego nr 1222

FaArgAra lodu

N o w o c z e s n a  z a m r a i a l n i a  ryb o wydajności 20 .000  kg na dobę  
Tranzytowe składy w komorach chłodn. o pojemn. 20 tys. dużych beczek  
Tranzytow e m agazyny nie chłodzone o pojemn. 30 tys. dużych beczek

TO W. P R Z E M Y S Ł U  R Y B N E G O

BL00MFIELD‘S*
Import śledzi solonych

GDYNIA PORT RYBACKI

Tel.: 2005 — Biura w Hali Rybnej
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Gdyński Rynek Owocowo - Kolonialny

W alka Brazylii o rynki zbytu na kawę
S ta ty s ty k a  w y sy łk i k a w y  b ra z y lijs k ie j  

za sezon 1936/37 w ykazuje- rap to w n ą  zm ia­
nę, ja k ie j  u leg ła  s y tu a c ja  k aw o w a  B razylii. 
W osta tn ich  12 mie-s., t. j. od 1 lipca  1936 do 
30 czerwca, 1937, B razy lia  w y sła ła  (załado­
w ała) -tylko 13.551.000 w orków  kaw y , p o d ­
czas gdy j e j  k o n k u ren c i zw iększy li znacznie 
sw ó j eksport. Im p o rte rzy  am ery k ań scy  oce­
n ia ją  wywóz, k a w y  w tym  sam ym  okresie z kra- 
jó w  -innych p-ozia B razy lią  na  -około 11.000.000 
tys-. w orków . Bioirąc pod  uw agę okoliczność, 
że now oczesna w ag a  w o rk ó w  k a w y  n ieb ra- 
zyli. jsk ie  j  jesit w iększa  od  w agi w-o-rków b r a ­
z y lijsk ic h  o 10—50% n a leży  p rz y ją ć , że k r a ­
je  p-oz-a B razy lią  załadowia-ły w  ro k u  sp raw o­
zdaw czym  w ed łu g  w agi standairtów  b ra z y ­
lijsk ich  ogółem około 12.500.000 w orków . G łó­
w n y m  k o n k u ren te m  B razy lii w  w ysy łce  k a ­
w y  jeist K olum bia. Na p ie rw szy  okres n o ­
w ego sezonu za ład o w a ła  ona ponad  4 anil. 
(dok ładn ie  4.149.832) w-o-rków k a w y  p-o 70 kg, 
ij. ok. 4.840.000 w orków  60 kg, czyli w ięcej niż 
%  ogólnego efcspo-rtu B razy lii w  -ois-tatniim se ­
zonie -gospodarczym.

W edług in fo rm acy j o trzym anych  z New 
Y orku, w  o sta tn im  czasie k rą ż ą  w śród  kó ł za­
in te reso w an y ch  pog łosk i o różnych  p lanach , 
w ysu w an y ch  -przez B razy lię  odnośnie ro z ­
w iązan ia  /b razy lijsk iego  problem u kaw ow e­
go. C zy n n ik i m ia ro d a jn e  B razy lii -dążą do- 
osiągnięcia porozum ienia ze swoimi k o n k u ren ­
tam i (p lan ta to ram i k a w y  nieb-razyl ij-skie j ) 
w  sp-riaw-i-e u s ta le n ia  w ysokości p ro d u k c ji  k a ­
w y  d la  każdego- p la n ta to ra . Is tn ie je  n aw e t 
m yśl zmi-slziczenia w szystk ich  s ta ry ch  d rze w  
kaw ow ych , k tó re  w y d a ją  ty lk o  m ałe  i liche  
g atunk i k aw y . P o lity c y  b ra z y lijs c y  sądzą, 
że w  t-en sposób  d a ło b y  się n a jle p ie  j u re g u ­
low ać p ro d u k c ję  k a w y  i w y p ro w ad z ić  B ra ­
zy lię  z obelcnej sy tu a c ji. Sugestia  ta  n ie  je s t  
je d n a k  tra k to w a n a  pow ażnie  p rzez  k o n k u ­
rentów , jako też przez n iek tó rych  po lityków  
w  sam e j B razy lii. T w ie rd zą  orni, że -zniszcze­
n ie  s ta ry c h  d rze w  kaw ow ych , k tó ry c h  w y ­
d a jn o ść  dochodzi n aw e t w  -dobrych la tach  
ty lk o  -do 3 m il. w o rk ó w  k aw y , nie b y ło b y  do­
sta tecznym  śro d k iem  dla rozw iązan ia  p ro b le ­
m u kaw ow ego  B razy lii, t. j. -dla -zapobieżenia 
n ie s p rz y ja ją c e j  sy tu a c ji  n a  przyszłość.

Ja k  w iadom o, do tychczasow a p o lity k a  
b ra z y lijsk ic h  -czynników m ia ro d a jn y c h  szła 
w  k ie ru n k u  niedopuszczenia do  zn iżk i -cen 
k a w y  ibrazyli jsk ie j. Alby u trzy m ać  w ysokie  
ceny  n a  sw ój p ro d u k t, p a liła  ona lub  top iła  
w  m orzu rocznie  znaczne ilości sw ych zb io ­
rów . D ziesięć la t  tem u  jeiszcze, B razy lia  ek s­

p o rto w a ła  72 % O gólnośw iatow ej konsum pcji 
kaw y . O d  tego czasu ek sp o rt j e j  w sk u tek  
sztucznego -regulow ania ecu n a  sw o ją  k aw ę 
znacznie  zma-lal i w ynosi ty lk o  ca 50% św ia­
to w ej konsum pcji. Z m niejszen ie  konsum ­
p c ji k a w y  b ra z y lijs k ie j  w  poszczególnych  
k ra ja c h  p rz y p isu ją  b ra z y lijsk ie  czynn ik i 
m ia ro d a jn e  p roducen tom  k a w y  in n y ch  k r a ­
jów , k tó rz y  d la  opanow an ia  ry n k ó w  ‘zby tu  
s ta ra li się u trz y m ać  ceny  -z,a sw oje  kaw y  na 
stosunkow oi n isk im  poziom ie. Woibe-c ta k ie j 
p o lity k i, B razy lia  chcąc  u trzy m ać  eksport 
s-wój -chociaż ty lk o  w  g ran icach  po łow y  św ia­
to w ej k o nsum pcji k aw y  zm uszoną będzie  
stoczyć ostrą w alkę kaw ow ą ze swoimi kon­
k u ren tam i.

N a jp o w ażn ie jsi im p o rte rzy  kaw y , szcze­
gólnie now ojorscy  tw ierdzą , że B razy lia  -zda­
je  sobie sp raw ę z pow agi sy tu a c ji i r-obi duże 
w y s iłk i w  k ierunku, z łagodzen ia  obecnego 
s tanu  rzeczy i z a ra d z en ia  złu n a  przyszłość.

N a raz ie  tru d n o  je s t  je d n a k  p rzew idzieć, 
w  ja k im  'O s ta t e c z n ie  k ie ru n k u  p ó jd z ie  B ra ­
zy lia  w  -swoich p rzedsięw zięciach , alb-owieim 
w iadom ości ja k ie  o sta tn io  -dochodzą do nas 
-z B razy lii są b a rd zo  często- s-p-rzieczne. W  w y ­
g łaszanych  tam  m ow ach p rzez  n iek tó ry ch  
m ężów  zauf-ani-a R ządu o b iecu je  się dużą 
zm ianę w  polityce kaw ow ej, k tó ra  -przynieść 
m a plant-at-or-om -i; hand larzom  (kupcom ) k a ­
w y  du że  -korzyści. Z d ru g ie  j -strony -słyszy s ię  
znów , że w ładze  b ra z y lijsk ie  z a rz ą d z iły  re ­
jes trac ję  p rzyszłych  tran sakcy j sprzedaży, za­
w ieranych  po niższych od usta lonych  dla te r­
m inow ych  i- b ezpośredn ich  dostaw .

W  o fic ja ln y c h  ko łach  B razy lii g ó ru je  
je d n a k  obecnie stanow isko , ja k ie  -zajął w  
sp raw ie  p o lity k i k aw o w ej w  je d n e j z o s ta t­
nich m ów  p. d r C ezario Co-imbra z In s ty tu tu  
Kawowego, b y ły  d y rek to r  B razylijskiego D e­
p a rta m e n tu  N arodow ego d la  sp raw  k a w y  (D. 
N. C.) W ym ien iony  s tw ie rd z ił w y raźn ie , że 
B razy lia  chcąc u trz y m ać  sw ój ek sp o rt ma do 
w y b o ru  je d n ą  z n astępu jących  a lte rn a ty w :
1) albo doprow adzi ona do rzeczyw istego poro­
zu m ien ia  pom iędzy  w szystk im i k ra ja m i, p ro ­
d u k u ją c y m i kiawę co d-o w ysokości p ro d u k c ji  
p rzez  posizcz-egółnych p la n ta to ró w  — o raz  
odpow iedniego podniesienia cen na k aw y  nie- 
b razy lijsk ie , lub  też
2) zwoilini -się ona -z,e w szystk ich  sw oich o g ra ­
n iczeń  i pow róc i do w olnego hand lu . Zda­
niem  p. d r . Coiimbra, Brazylia, w inna  w p ro ­
w adzić  now y try b  do hand lu , tj. pow inna ona 
mieć w  kaw ie nazw ę „św iata  najstarszego" 
w ięce j n a tu ra ln eg o , k lasycznego  i p row adzić
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h an d e l w ed łu g  form  p rak ty c zn y c h . Z apow ie­
d z ia ł om rów nież  reo rg an izac ję  ro lniczego in ­
s ty tu tu  k redy tow ego  i w szczęcie now ych  ro ­
kow ań  han d lo w y ch  z w ażnym i k ra ja m i k o n ­
su m p cji k aw y .

N ow y rozw ój w y p ad k ó w  w  B razy lii 
św iadczy, że B razy lia  p rzy g o to w u je  się p o ­
w olnie do zw olnienia ze w szystk ich  ogran i­
czeń w  sp raw ach  kaw y . M ówi się lam  ró w ­
n ież o n astąp ić  m a ją ce j w  ro k u  1939 lik w i­
d a c ji  D e p a rta m e n tu  N arodow ego d la  S praw  
kaw y, k tó rem u  głów nie p rzy p isu je  się w y ­
w ołan ie  obecnego s tan u  rzeczy. T rudno  je s t  
jed n a k  pow ziąć ostateczną decyzję w  po­
w yższej kw estii, gdyż likw idac ja  odnośnego 
d ep artam en tu  w  bliskiej przyszłości m ogła­
b y  doprow adzić do ru in y  dużo członków  
tego departam en tu , indyw idualn ie  zależnych 
od tegoż. Scep tycy  p rzepow iadają , że na 
m iejsce z likw idow ać się m ającego D e p a r ta ­
m entu  Narodowego d la  sp raw  k aw y  w B ra­
zylii będzie m usiała być  pow ołana now a or­
gan izacja  kaw ow a.

KRONIKA
PRZYWÓZ BANANÓW  W  CZASIE O D  

31 VII — 14 VIII 1937 R.
D nia  31 V II br. nadeszły  do  G dyn i n astęp u ­

jące ilości bananów : z k ra jó w  A m eryk i Środ­
kow ej — 34299 kg, z Jam ajk i — 5877 kg, z K a­
m erunu  — 15000 kg.

D n ia  7 V III br. z k ra jó w  A m eryki Środ­
kow ej — 37000 kg, z Jam ajk i ca 26000 kg.

D n ia  14 V III z Jam ajk i ca 6000 kg.
Z uw agi na  w iększe dow ozy ceny w  osta t­

n im  tygodniu  spad ły  o 1 zł n a  karton ie  w  h u r ­
cie. M ianow icie b an an y  „ F y ffe sa“ sp rzeda­
w ane są loco G dyn ia  po cenie zł 28,— za I gat. 
i po zł 18— 20,— za II gat., a b an an y  z K am eru­
nu  i z Jam ajk i — I gat. po zł 27,— a II  gat. po 
zł 19— 20,— .

B anany  z K am erunu  nadeszły  w  bardzo  
dobrym  stanie, m ają  ład n y  zew nętrzny  w y ­
g ląd  i dobrze dojrzew ają .

POMARAŃCZE Z KOLONIJ PORTUGAL­
SKICH.
D n ia  9 V III b r. s/s Lech p rzyw ióz ł z Lon­

d y n u  225 sk rzyń  pom arańcz z K olonij P o rtu ­
galskich — M ozam biąue. T ow ar bardzo  ładny .

OCZEKIWANE TRANSPORTY OWOCÓW.
s/s „G o ttland“ spodziew any jest w  G dyni 

d n ia  19 sierpnia. S tatk iem  tym  nadejdzie  ła ­
d u n ek  27.000 kg  su łtanek  tureckich.

D n ia  24 sierpn ia  m a nadejść  do p o rtu  s/s 
„L echistan“ z tran spo rtem  owoców po łudnio­
w ych. Jak ie  ilości tow aru  n ad e jd ą  n a  raz ie  
n ie wiadom o.

N ajb liższy  tran sp o rt bananów  spodziew a­
n y  jest w  G dyn i dnia 16 sierpn ia  na  s/s „Balt- 
rover“ .

ZAPASY CYTRYN W  GDYNI.
W edług obliczeń z dn ia  12 bm . zapasy  cy ­

try n  w G dyni w ynoszą w  tym  dn iu  6530 skrz. 
D o tego dochodzi now y tran sp o rt ze s ta tk u  
„A lgeria“ w  ilości ok. 3500 skrzyń , czyli pod 
koniec tygodnia  ogólne zapasy  cy try n  w ynosi­
ły  około 9.500 — 10.000 skrzyń.

DOW OZY HERBATY.
D nia  28 V II s/s N ereus p rzyw ióz ł z L ondy­

n u  34 sk rzyń  h e rb a ty  z In d y j H olenderskich, 
w agi ok. 1.789 kg.

W  tynr sam ym  d n iu  s/s P u ck  w yładow ał 
36 sk rzyń  h e rb a ty  z In d y j Hol. z p rze ład u n k u  
w  Londynie, w agi ok. 1.766 kg.

D n ia  3 V III s/s S kan ia  p rzyw ióz ł 20 skrz. 
h e rb a ty  z C olum bo (Indy j B ryty jsk ich) w agi 
580 kg.

D n ia  4 V III s/s C horzów  przyw iózł z Lon­
d y n u  32 skrz. h e rb a ty  japońsk iej, w agi 1.785 
kg. D n ia  5 V III s/s P u ck  w yładow ał 12 skrz. 
h e rb a ty  z In d y j Bryt., w agi 300 kg. D n. 12 V III 
s/s Tereus p rzyw iózł 38 sk rzyń  h e rb a ty  z In d y j 
H olenderskich, w agi 1.999 kg.

SYTUACJA N A  RYNKU TOWARÓW KO­
LONIALNYCH (12 VIII 1937 R.)
Zastój w  h an d lu  hu rtow ym  tow arów  ko­

lon ialnych  u trzy m u je  się nadal. O dczuw ają  to  
f irm y  im portow e gdyńskie  b a rd z ie j od firm , 
m ających  swe siedziby w ew nątrz  k ra ju , albo­
w iem  są one nastaw ione w yłącznie  na  im port 
tow arów  drogą m orską i nie p row adzą h an d lu  
a rty k u łam i k rajow ym i z w y ją tk iem  firm y  
„PlakoF1. U w ażają  one rok  b ieżący  za  n a jg o r­
szy w  obrotach od czasu istn ien ia  ich w  G dyn i.

Kawa surowa
N a ry n k u  k ra jow ym  sy tu ac ja  bez zm iany. 

C eny  u trzym ane. W  zakresie ingerencji w ładz  
adm in is tracy jnych  w  sp raw ach  cen, M inister­
stw o S praw  W ew nętrznych  w yjaśn iło , że w ła ­
dze adm in istracy jne  n ie zostały  upow ażnione 
żadnym  zarządzeniem  do urzędow ego regulo­
w an ia  cen n a  kaw ę paloną.

N a ry n k ach  zagran icznych  nastąp iło  rów ­
nież pew ne osłabienie w  zain teresow aniu  k a ­
w ą b razy lijsk ą . Z pow odu niskiego k u rsu  w a­
lu ty  b razy lijsk ie j i obniżenia przez B razy lię  
o fert Cost & F re igh t, kom isjonerzy am ery k ań ­
scy odstąp ili w iększość term inow ych tra n sa k ­
cy j firm om  europejskim . W  N ew  Y orku no­
tow ano w  dn. 30 V II i 5 V III następu jące  ceny  
za kaw ę b razy lijsk ą  w  centach  dolarow ych 
za 1 lb.

w  dniu  30 V III — Rio ? loco 9,25 ż dosta ­
w ą na: w rzesień — 7,12, grudzień  — 7,03, m a­
rzec 38. — 6,89, m aj 6,86, a  w dn iu  5 V III — 
loco bez zm iany, z dostaw ą na: w rzesień—7,06, 
g rudzień  — 6,87, m arzec 38 — 6,70, m aj — 6,61,

w dn iu  30 VII. Santos 4 — loco 11,50, z do­
s taw ą na: w rzesień — 10,68, grudzień  — 10,30,
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m arzec 38 — 10,10, m aj — 10,04, lipiec — 10,02, 
a w  d n iu  5 V III — loco 10,15, z dostaw ą na: 
w rzesień 10,66, g rudzień  — 10,15, m arzec — 
9,95, m aj — 9,84, lip iec — 9,77.

Jedna  z firm  kopenhask ich  oferu je o sta t­
nio cif G dyn ia  za 50 kg kaw ę po  cenie z C o­
lum bii — $ 15,25, z Jaw y  — H fl 37—39,—, 
z Kongo Belg. — sh 65/—, z B razylii gat. Ma- 
ragogype — sh 70/—, G uatem ale  M aragogype 
— $ 16,50—17,00.

Herbata
N a ry n k ach  zagran icznych  tendencja  moc­

na. W  ostatn im  tygodniu  lipca  obroty w  h e r­
bacie n a  ry n k u  londyńskim  w ynosiły  ogółem 
50.941 skrzyń, a  w  przedostatn im  — 43.146 
skrz. H e rb a ty  pochodzenia indyjskiego sprze­
dano 21.010 skrz., ceylońskiego 27.103 skrz., 
a  z Jaw y  i S u m atry  — 3.127 skrzyń. Skrzynie 
o w adze ca 40 kg. Poszczególne ga tu n k i he r­
b a ty  notow ano po cenach:

h e rb a ty  indy jsk ie: liściaste  1/2 d — 3/—% 
d  za 1 lb; orange pekoe i pekoe 1/2 d — 2/10% 
d  za 1 lb ; m iał he rbac iany  1/2 d—2/— d za 1 lb;

herba tę  eeylońską: liściastą  1/2% d —
1/7% d za 1 lb ; orange pekoe i pekoe 1/2% d — 
1/7% d za 1 lb ; m iał herbac iany  1/2% d — 
1/7 d za 1 lb.

Za herba tę  S um atra  osiągnięto przecię tną  
cenę 1/0.65 d a za Jaw ę 1/1.39'd.

N a ry n k u  k ra jow ym  nie zaszły w  stosun­
k u  do poprzedniego okresu żadne zm iany. Ce­
n y  h e rb a ty  u trzy m an e  na poprzednim  po­
ziomie.

Korzenie
W  h and lu  korzen iam i n ie  zaszły w  sto­

sunku  do poprzedniego okresu żadne zm iany.

Kakao surowe
W  dniu  10 bm . notow ano w  Londynie z ia r­

no  accra — dobre — po  38 sh — 38/6, a z no­
w y ch  zbiorów  z dostaw ą na  styczeń cif k o n ty ­
n en t sh 39. N a ry n k u  k ra jo w y m  zb y t słaby.

TRANSAKCJE NA GDYŃSKIM RYNKU 
OWOCOWYM.
W  czasie od 28 lipca  do 12 sierpn ia  p rzed ­

sięb iorstw a auk cy jn e  u rządz iły  ogółem 3 p rze ­
targi, n a  k tó rych  w ystaw iły  222 sk rzyń  pom a­
rańcz  z Kolonij P ortugalsk ich  w  A fryce, 350 
sk rzyń  cy try n  w łoskich oraz 300 sk rzynek  w i­
nogron holenderskich. W ystaw ione p artie  to ­
w a ru  w całości sprzedano uzysk u jąc  za pom a­
rańcze 1,60—1,70 zł za  1 kg  netto  — cy try n y : 
33—34,— zł z a  1 skrz., w inogrona: 12— 12,50 zł 
za 1 skrzynkę.

Szczegółowy przebieg a u k c y j p rzedstaw ia  
się następu jąco :

A u kcje O w ocow e Sp. z o. o.
u rząd z iły  dn ia  31 lipca aukcję , na  k tó re j 

w y staw iły  350 sk rzyń  cy try n  w łoskich. C ałą

p artię  w ystaw ionych  c y try n  sprzedano po  
33—34 zł za 1 skrzynię. N a au k c ji było obec­
nych  4 kupców . T endencja  na  c y try n y  bardzo  
słaba.

N astępny  p rze ta rg  odbył się dn ia  10 sier­
pn ia. Do p rze ta rg u  w ystaw iono 222 sk rzyń  
pom arańcz z Kolonij Portugalsk ich  w  A fryce. 
S przedano w szystk ie  po 1,60—1,70 zł za 1 kg 
netto. W  aukcji wzięło udzia ł 15 kupców .

Poniew aż jest to p ierw sza n a  ry n k u  p a r­
tia  pom arańcz z Kolonij Portugalsk ich , za in te­
resow anie b y ło  duże.

B ałtyck ie A ukcje O w ocow e Sp. z o. o.
u rządz iły  jeden  p rze targ  dnia  28 lipca, na 

k tó rym  w ystaw iły  300 sk rzynek  w inogron ho­
lenderskich. W szystkie w inogrona sprzedano 
w  cenie 12—12,50 zł za 1 skrzynkę. A ukcja 
odbyła  się p rzy  udziale  9 kupców .

NO TO W ANIA CEN OWOCÓW KRAJO­
WYCH I ZAGRANICZNYCH (ceny hurt.)

Pom arańcze b ra z y l.: 1,50—1,70 zł za 1 kg  net.
„ z Kol. Port. 1,60—1,95 zł za 1 kg net. 

c y try n y  w łoskie: 360-tk i 36—39,— zł za 1 skrz.
„ „ 490-tki 40—44,— zł za  1 skrz.

w inogrona holend. 11,— do 12,— zł za 1 k la tkę  
„ w łoskie 1,40 do 1,80 zł za 1 kg 
„ w ęgierskie 1,40 do 1,80 zł za 1 kg 

K rajowe:
jab łk a   .................  0,30—0,70 zł za 1 kg
gruszki . . . . ■ . . 0,40—0,75 zł za 1 kg 
śliw ki . . . . . .  0,30—0,60 zł za 1 kg
pom idory  2,80—3,20 zł za 1 k la tk ę  (10 kg).

KRONIKA ZAGRANICZNA
ZAPASY KAWY BRAZYLIJSKIEJ N A  DZIEŃ 

1 LIPCA 1937 R.
W edług s ta tystyk i, p row adzonej przez im ­

porterów  now ojorskich św iatow e zapasy  kaw y 
b razy lijsk ie j ze sta rych  zbiorów  w ynosiły  na 
dzień 1 lip ca  1937 r. (Ilości w  tysiącach  w or­
ków).

1 V II37 1 VI 37 1 V II36 1 VII 35
W U. S. A.
(miejscowe i  płynące) 1.496 1.390 1.385 1.302
w E uropie
i innych  k ra ja ch 3.191 3.386 3.519 3 176
w B razylii 3.199 3.291 3.207 3.062

razem 7.886 8.067 8.111 7.540

NOW E ZBIORY KAWY W  KONGO BELGIJ­
SKIM.
W edług wiadom ości, o trzym anych  z Belgii, 

nowe zbiory k aw y  w Kongo Belgijskim  w yno­
siły około 4.000.000 w orków  a 60 kg.

Im port k aw y  do Belgii z tego k ra ju  w yno­
sił w  p ierw szych  6 m iesiącach 1937 r. około
135.000 w orków , a  w  całym  r. 1936 — 275.531 
worków .
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EKSPORT KAWY Z KENII I SALYADORU.
K enia eksportow ała  w 11 m iesiącach sezo­

nu  1936/37 ogółem 341.052 ton k aw y  wobec 
389.883 ton w sezonie 1935/36.

O gólny eksport k aw y  z Salvadoru  w sezo­
nie 1936/37 szacow any jest n a  ok. 850.000 w or­
ków. Z ilości tej około % w yw iezione było  do 
U. S. A. W  poprzednich  la tach  eksport k aw y  
z Salvadoru  w ynosił przeciętn ie 700.000 w or­
ków, p rz y  czym  najw ięcej z te j ilości p rzy p a ­
dało n a  eksport do E uropy .

W łochy
Ostatnio- obserw ujem y n a  ry n k u  włoskim  

pew ne osłabienie zain teresow ania  cy trynam i, 
jak im  do n iedaw na cieszył się ten  a rtyku ł. 
W skutek tego ceny nie u trzym ały  się na  do­
tychczasow ym  poziom ie i k sz ta łtu ją  się obec­
nie 55 do 65 lirów  za skrzynię. N ie znaczy t 
jednakże, b y  m iały  się na tym  poziom ie u trz y ­
mać. W  Palerm o cena cy try n  w ynosi 65 li­
rów. W innych  natom iast okolicach ja k  C ata- 
n ia  i M essina 53 do 60 lirów . S y tuacja , jak a  
w tej chw ili w y tw orzy ła  się na rynku , nie 
pozw ala na raz ie  w ysnuw ać w niosków  zw yż­
ki w zględnie zniżki cen. S y tuacja  ta  p raw d o ­
podobnie w y jaśn i się w  najb liższym  czasie.

Poniżej podajem y eksport pom arańcz, 
m andarynek  i cy try n  ilościow y i w artościow y 
w  roku ubiegłym  i w roku  bieżącym .

W łochy eksportow ały  w  b ieżącym  roku  
(5 miesięcy) ca 124.000.000 kg pom arańcz 
i m an d ary n ek  w artości 174.000.000 lirów , pod­

czas gdy  w ro k u  ubiegłym  w tym  sam ym  cza­
sie eksport pom arańcz i m andarynek  w yniósł 
zaledw ie 67.000.000 kg w art. 67.000.000 lirów.

E ksport cy try n  w roku  b ieżącym  osiągnął 
cy frę  95.200.000 kg w artości 132.000.000 lirów  
— w  roku ubiegłym  natom iast 72.000.000 kg. 
w artości 35.000.000 lirów.

Ja k  z pow yższych danych  w ynika, bardzo  
pow ażnie w zrósł tonażow o eksport pom arańcz 
i m andarynek , bo p raw ie  o 100%, jed n ak  w a r­
tość tow aru  eksportow anego w  porów naniu  
z rokiem  ubiegłym  spad ła  o ca 30%.

E ksport cy try n  w zrósł tonażow o o p rze ­
szło 30%, ale rów nocześnie w zrosła w artość 
eksportow anego tow aru  o ca 40%.

Zbiory gruszek we W łoszech zapow iada ją  
się słabsze ilościowo od zeszłorocznych, g a tu ­
nek ich jednak  m a być w yższy. Spodziew ane 
jest silne zainteresow anie i w  zw iązku z tym  
w yższe ceny. Już w  ty ch  dniach  ładow ane bę­
d ą  praw dopodobnie p ierw sze w agony na  eks­
port. —

Jabłka , k tó ry ch  zb io ry  w  roku  bieżącym  
stoją na poziom ie zbiorów  roku  ubiegłego są 
gatunkow o bardzo  dobre i u zy sk a ją  podobnie 
ja k  gruszki w yższe ceny.

K anada
Zbiory jab łek  w K anadzie  obliczane są p ro ­

w izorycznie na 4.550.000 skrzyń . — Są one 
w iększe od zeszłorocznych o ca 500.000 skrzyń .

W  tym  sam ym  m niej w ięcej stopniu  w ię­
ksze będą zbiory gruszek i śliwek.

2 K L A S O W E  KOEDUKACYJNE

LICEUM HANDLOWE
Z 111 K LASĄ DLA SPECJALIZACJI

W HANDLU MORSKIM
IZBY PRZEMYSŁOW O-HANDLOWEJ  

^  w  GDYNI <4 4!

p r z y j m u j e  u c z n i ó w  i u c z e n n i c e  
do klasy I po ukończeniu 4  k las g im nazjum  
nowego iypu lub 6 klas gimn. s ta reg o  typu, 
do klasy III absolw entów  2  letnich liceów  
i instytutów handlowych

D l a  z a m i e j s c o w y c h  i n t e r n a t

S zczegó łow e  in fo rm ac je  w prospektach, które  
wysyła bezpłatn ie  S e k re ta r ia t  L iceum  (Morska 73)
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Aukcje owocowe
w Gdyni ^
    — -

Spółka z o. o.

B i u r a :  N abrzeże Francuskie

T e l e f o n y :  19-44 19-45 19-46

M A G A Z Y N :  19-47

GDYŃS KI  I MP OR T  
O W O C Ó W  

P O Ł U D N I O W Y C H

<1 £ \'\1  £ .\V i g r t l^ s T )  lź \< i i l~<?

a i u l .  a i a i iJ/.Tw iś/.fw iś/.T\ i iś/,f\ i i iJj.Tw iJ/.T\ \ uJ.7\ i iś/.7\ i iś/*.

Hurtowa sprzedaż wszel­
kich owoców południo­
wych świeżych i suszo­
nych. Dojrzewalnia b a n a ­
nów i pakownia  owoców
' / /  w r t f l  1 0 7 //  i 0 7 / / 10 7 / / 10 7 / / 10 7 / / 1 0 7 / / 10 7 / /1 V 7 //IO Y //1 0 7 //1 0 7  

—/ !x\-/Inń?/, i>̂ ~/ Ł\v\~/ !>Ń7/ Ł\.N-/ !>>-/ tx.\~/ U\\~/ '>N-/ 1>Ń>/ UC'

GDYNIA, ul. WŁADYSŁAWA IV 30
Telefony n r 21-85 i 12-87 

Adres telegraficzny: „ G D Y  N 1 M 0 W P 0 L "

P o lsk ie  T ow arzys tw o  

dla Handlu Bananami
N A B R Z E Ż E  F R A N C U S K  E 

SP. Z OGR. ODP.

W GDYNI
___________________ m ___________________

NOWOCZEŚNIE URZĄDZONA 

DOJRZEWALNIA BANANÓW

¥ “

ADRES TELEGRAFICZNY: „BANAN" - G D Y N IA

T E L E F O N Y :
1553, 1556, 1944, 1945, 1946.
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KAWA
Impor ł  towarów kolonialnych

G D Y N I A
HERBATA W . M A C H  W IT Z  Sp. z ogr. odp.

KAKAO Palarnia kawy  
G D Y N IA  L IPOWA 3 TEL. 28-15.

G D A Ń S K

B I U R O  B U D O W L A N E

F. SKĄPSKI i S-ka, IN ŻYN IER O W IE Sp. Akc.
TEL. 1746-1744 G D Y N I A  ul. Ś w ię to ja ń s k a  41

W ykonu je  w sze lk ie  robo ty  w ch o d z ą c e  w  zakres  BUDOWNICTWA

JÓZEF FETTER
GDYNIA-PORT
N A B R Z E Ż E  P O L S K I E  

T E L E F O N  N R  2 9 - 8 7

SUSZARNIA I PAKOWNIA OWOCÓW ORAZ 
IMPORT I EKSPORT TOWARÓW SPOZYW- 

  CZYCH I KOLONIALNYCH ...
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